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Opinia małopolska uznaje zaslugi i rozumie potrzeby urzędników 


Kraków, 21 czerwca. 
Jutro zbiera się w Krakowie sejmik urzedni- 
czy. Obradować bowiem będzie zjazd delega- 
tów „Związku zrzeszeń pracowników publ. wo- 


jewództwa krakowskiego”, grupującego w 
swem łonie funkcjonarjuszy państwowych 


wszelkich kategoryj. ` 

Sejmik ten rozpatrzy obeene położenie u- 
rzędników, a przedewszystkiem wypowie swe 
poglądy i życzenia w sprawie ustawy Uposa- 
żeniowej i emerytalnej, której obecne brzmie- 
nie nie zadowala rzesz pracowników. 

Opinja nubliczna śledzić będzie obrady z tą 
samą życzliwością, z jaką wogóle odnosi się do 
stanu urządniezego i jego starań o lepszą dole. 

Wszyscy rozumiemy znaczenie silnego, za- 
dowolonego i należycie wyposażonego urzędni- 
ka dla państwa. Stan urzędniczy to przecież 
kręposłun państwowego organizmu, jego mózg i 
ramię. Gdy te organy są słabe, lub schorzałe, 
czyż organizm może działać normalnie? 

Taką jest rola i takie znaczenie urzędników 
w calem państwie. Na kresach, w ziemiach 
narodowościowo mieszanych, spełnia stan u- 
rzędniczy jeszcze jedno ważne zadanie. Repre- 
zentuje on bowiem nietylko władzę państwo- 
wą. ale stanowi dla ludności oheoplemiennej 
symbol polskości, Jeśli zadanie swe należycie 
spełnia, jeśli wolny od trosk materjalnych, mo- 
ża je splniać wzorowo — wówczas staje się 
tei nolskości ośrodkiem i pomnożycielem. 


Opinja małopolska patrzy na mzedników i 
ich postulaty z szczególną życzliwością. « 

Pamiętamy dobrze, jak olbrzymie zasługi 
dla idei narodowej położyli małopolscy fun- 
kcjonarjusze państwowi za czasów austrjac- 
kich. Formalnie „cesarsko-królewscy' byli w 
rzeczywistości wyłącznie i jedynie polskimi u- 
rzędnikami. Ileż to zamachów centralizmu wie- 
deńskiego rozbiło się o patrjotyzm i enorgję 
narodową naszych urzędników? A poza ciężką 
służbą oddawali oni sprawie narodowej resztę 
swych sił» Wszelkie instytucje, zrzeszenia spo- 
leczne, czy oświatowe mogłyby wiele powie- 
dzieć o ofiarnej pracy swych członków — 
urzedników. Stanowiąc w neiuprzemyslowionej 
Galicji rdzeń inteligencji polskiej, spełniali ne 
fiarnie i bez zastrzeżeń wszelkie obowiązki 
ciażące na nich z tego tytulu. 


W Małopolsce wschodniej zawdzięczamy U- 
rzednikom umocnienie polskości i podniesienie 
powagi imienia polskiego wobec ludności obco- 
plemiennej, 

Urzędnik małopolski stał się — po wskrze= 
szeniu Ojezrzny — ośrodkiem nowego aparatu 
państwowego na calym terenie Rzeczyposnoli- 
tej. Nie znalazł wdzieczności i uznania. Prze- 
ciwnie, w innych dzielnicach spotkał się z% nie- 
checią i uprzedzeniem. ' 

Kraków ma dobrą pamięć i bystry wzrok. 
Wiedząc, czem urzędnicy byli i czem są dla 
Polski, ndzieli im zawsze moralnego popar- 
cią. 
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Stanowisko p. ministra 0. i W. R. Mikla- 
szewskiego w stosunku do szkolnictwa mala- 
polskiego znane jest szerokiej opinii społe- 
czeńst”a naszego w kraju, Sprawa krakow- 
skiej Akademii handlowej. której  gwaltem 
przez noe adrhrano charakter szkoły o typie 
zakładu średniego. wywołała tak niedawno 
wrzawe goracych protestów. 

Jeszcze nie przebrzmiały echa sprawy Aka- 
demii handlowej a już ministerstwo oświece- 
nia mopisało się nowem  rozporzadzeniem, 
którego celem wyraźnym jest „tanienie oświa- 
ty“ — że użyjemy zwrotu posła Mariana Dąb- 
rowskiego w wywiadzie, udzielonym sprawo- 
zdawev „Ruriera Polskiego" — Aa w  szcze- 
oólności upośledzenie szkolnictwa malopolskie- 
«o, o ile chodzi o zaklady prewatne, nie u- 
*rzemywane przez rząd, z pelnemi prawami 
r"bliczności. 

Pyrekcje gimnazjów i seminarjów prywat- 
nreh z prawami publiczności otrzymały one- 
gdaj ukaz ministerstwa, mocą którewo zakla- 
dy te zmuszone są postarać się o stałego kie- 
rownika, zaś równocześnie nrzynajmniej jedna 
rołowa grona  profeserskiego w gimnazjach 


© pałycech Prozudenta 
R Mie i 

zeczoposnoiiei Polskiej 

Pana Prezydenta Wojciechowskiego ma z 
niezliczonych portretów i fotografij cala Pol- 
ska... 

Wysoki i szezuply. ubrany na codzień w sza- 
ry. skromny garnitur marynarkowy, jest Pre- 
zydent uosobieniem republikańskiej prostoty. 

Niezwykła pracowitość, rzadko spotykana 
punktualność, tudzież zmysł gospodarczości i 
oszczędności cechują przedewszystkiem Prezy- 
denta Wojciechowskiego. twórce i gorącego 
propagatora idei współdzielczości w naszym 
kraju. 

Życie Prezydenta Rzeczypospolitej dla ogó- 
łu polskiego nie zbyt jest znane, z tem więk- 
szem też zainteresowaniem czytamy zamiesz- 
czony na łamach nowego, — doskonałe, u- 
bocznie mówiąc, redagowanego miesięcznika 
n .t. „Naokoło świata" — opis palaców i czyn- 
ności pierwszego naszego obywatela. Kilka 
fragmentów tego barwnego fejletonu przyta- 
czamy w numerze dzisiejszym, przekonani, że 
wzbudza one ca naimniej takie same za- 
ciekawienie. jak spotykane jeszcze tu i ów- 
dzie artykuły na temat pobytu eksces. Wilhel- 
ma w Doom lub ..historyczne wspomnienia“ o 
acs. Franciszku Józefie. 
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Nad gmachem Belwederu powiewa sztandar 
Rzeczypospolitej — jest to nieomylny znak, że 


Prezydent przebywa w tym pałacyku. 

Przebywamy szybko bramę wjazdową, przy 
której stoi straż i wkraczamy na obszemy, fo- 
renny dziedziniec. Odbywają się tutaj czasa- 
mi uroczystości wojskowe. W głębi uśmiecha 
się do nas lekkiemi, pelnemi wdzięku kolum- 
pami fasada pałacowa. 


żenie czkalnicł 


dak min. Niiklaszewski dba o oświażę 
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musi bvć stała. reszta zaś moża być dobieraną 
z profesorów innvch zakładów państwowych, 
w seminariach zaś oprócz kierownika ponadto 
tvlko jedna sila musi być stalą. 

Zakłady naukowe nie odpowiadające powyż= 
szym warunkom, tracą t. z. nełne prawa pii 
hliczności i to już z ważnością na najbliższy 
rok szkolny 1524/25, a natomiast pozostawia 
się im jedynie t. z. półrełne prawo publiczna” 
tei. Dla wtajemniczonych w arkana „polityki 
szkolnoj* — jeśli wogóle w zakresie oświaty 
o polityce mówić można — rozporządzenie mi- 
nistoerstwa oświaty. na którego czele stoi p. 
Miklaszowski, nie stanowi żadnej złudy. że zdą- 
ża ono planowo do utrudnienia nauki, do jej za- 
ajośniemia na terenie, Malopolski.. 

Jakież bowiem są konsekwencje 
Miklaszewskiego? 

Ażeby połowa grona nauczycielskiego była 
stalą we wszwstkich zakładach mywafnych, ną 
to potrzeba 1) postarać się o kilkunastn profe- 
sorów. A więc oglosić konkursa, przeprowadzić 
umowy. itp. a to wymaga przedewszyvstkiem 
czasu, 2) kilkunastu mieszkąń dla stałych sił 
nauczycielskich, 8) odpowiedniego uregulcwa- 
nia uposażenia tychże, a wkońcu 4) potrzeba 


ukazu p. 


Widny, duży, słoneszny westibnl pałacowy 
nie przypomina w nieczem monarszej rezyden- 
cji. Jakaś cisza i prostota owiewa z miejsca 
ciekawego natręta. W lewem skrzydle parte- 
ra mieszka rodzina p. Prezydenta: żona Pre- 
zydenta, córka i syn. W tych oto apartamen- 
tach jada Prezydent z radziną obiad. 

Wchodzimy z wesiibulu do widnej i prze- 
stronnaej poczekalni, stamtąd do salonu adju- 
tantów przybocznych Prezydenta, gdzie goście 
przybywajary zapisują do księgi swe nazwiska. 
Skromne, lecz wytworne dywany pokrywają 
posadzki. Również skromne, pelne wdzięku, 
stylowe meble z mahoniu lub jesionu (Empire), 
kilka obrazów o dużej artystycznej wartości u- 
zupelniają spartańskie wnętrze, pełne słońca. 

A oto dużą sala audjencjalna, w której m „i. 
zwracają uwagę cztery olbrzymie, przepyszne 
wazy alabastrowe i dwa wspaniale stoły z 
Zamku Królewskiego. W tej sali odbywają się 
uroczyste przyjęcia, w tej (i kilku następnych) 
wieczory czwartkowe, na których bywa świat 
dyplomatyczny, polityczny, naukowy i towa- 
rzyski zarówno stolicy jakoteż i reszty Pol- 
ski — w tej sali wreszcie wręczają Prezyden- 
towi przedstawiciele obcych państw swe listy 
uwierzytelmiające podczas uroczystych au- 
djencyj. 

Ściany tej sali są tedy Świadkami wskrze- 
szonej potęgi i majestatu państwa polskiego. 

Za salą audjencjalną znajduje się prześlicz- 
ny ośmiokątny sałon, starannie odnowiony w 
1922 r. a w bok od niego t. zw. zielony gabi- 
net, który był dawniej pokojem księżny Łowie- 
kiej. Oczy przechodnia pociągają tutaj niezwy- 
kłej wartości stół i dwie wazy malachitowe. 

W tym to saloniku szukał schronienia w. ks. 
Konstanty przed bagnetami podchorążych. 

W prawem skrzydle pałacowem na parterze 
mieszczą się: gen. adjutantura i kancelarja cy- 
wilna Prezydenta, 
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Semik urzedniczy w Krakowie 
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kogoś, któryby się tem wszystkiem zajął sku- 
tecznie. 

Jeżeli się przypatrzymy bliżej powyższym 
wymogom, to przyznać musimy, że w dzisiej- 
szych czasach w okresie zastoju gospodarcze: 
go, pomimo sanacji skarbu, zwłaszcza jeśli 
chodzi o kwestję mieszkaniową, są one wprost 
niowykonalne. A chodzi tu o stawkę nie byle 
jaką. 

A teraz jaka jest różnica między pełnemi, a 
pólmelnemi prawami rubliczności? 

Uczeń zakładu prywatnego z „pelnemi* 
prawami otrzyma świadectwa. którego w każ- 
dej chwili uprawniają, tak jak ucznia zakładu 
państwowego, do wstąpienia do zakładu rów- 
norzędnego, a Co najważniejsze, że egzamin 
dojrzałości zdaje przed komisją, złożoną z pro- 
fesorów własnego zakładu i to wyłącznie z 4 
przedmiotów. Natomiast uczniowie prywatnych 
zakładów z „półrpelnemi* prawami nie mogą 
pod żadnym warunkiem przenosić się na pod- 
stawie świadectwa do zakładu innego, lecz 
zmuszeni są do składania pełnego egzaminu i 
to ze wszystkich bez wviatku przedmiotów. 
To samo dotyczy oczywiście i matury, którą 
składać może ucze takiego zakładu tylko 
przed komisją obcą i to z całego materjału 
naukowego, przewidzianego w programie, po- 
dobnie, jak Każdy oksternista, który nigdy do 
szkół nie uczęszczał, 

„stojąc na stanowisku bezwzględnego zdęśa- 
nia do rozwoju oświaty w $połeczeństwie. uwa- 
żać musimy tego rodzaju nkazy p. min. Mikla- 
szewskiego za wrącz szkodliwe dla państwa. a 
jeżeli sprawę uimiemy pod kątem sanacji 
skarbu, z którą bezsprzecznie związane jest 
dziś całe życie społeczne, to i w tym kierunku 
ukazuje sio rozporządzonie owe w świetle jak 
naibardziej necatywnam. 

Takie stawianie ważnych kwestyj oświafo- 
wych nie może żadną miara przysporzyć obre- 
nemu kierownikowi ministerstwa O. i W. R. 
wawrzynów, a już najbliższa dni przynieść win- 
nv zmianę przy rozstrzyganiu kwestji zaufania 
dla tego resortu. 
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Zadaniem posłów malonolskich hez różnicy 
obszn politvcznago hędzie kezzwioczne Wy- 
wateie aadiskit ua p. in. Milclaszowskiego, 
by omawiane rczrorządzenie uchylit aż do cza- 
su przeprowadzenia sanacji gospodarczej i fi 


ansowej w państwie. 
Nieżutziiwe stanowisko min, Mikja 


szewikieżn monre 2y0090080 tggl- 
nicton Miłonorskie09 


(Telefonem od naszego korespondentai 


Warszawa. 21 czerwca. Przed pewnym cza- 
sem lwowski senator 'Thullie  zainterpelował 
ministerstwo oświaty. na jakiej zasadzie mi- 
nisterstwo utrudnia profesorom państwowych 
szkół średnich we Lwowie podjęcie się wykła- 
dów w wyższej szkole handlu zagranicznego. 
Dziś na interpelacię te nadeszła odpowiedź 
podnisana przez min. Miklaszewskiego. 

Odpowiedź ta zapewnia gotosłownie o do- 
brych chęeiach p. ministra w stosunku do ma- 
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Lecz gdzie mieszka Prezydent? 
Oto tam, na pierwszem piętrze, dokad pro- 


wadzą szerokie, ciemno-czerwonym dywanem 


usiane schody. 

Właściwe mieszkanie najwyższego dostojni- 
ka państwowego składa się... z czterech pokoi. 

A więc — przestronny. z oknami na park 
bełwederski wychodzącemi gabinet do pracy. 
Ze ścian gabinetu patrzą m. i. postacie Pierw- 
szego Naczelnika Państwa Józefa Piłsudskie- 
go i zmariego tragiczną Śmiercią Pierwszego 
Prezydenta ś. p. Gabrjela Narutowicza. 

Tutaj, za olbrzymiem biurkiem spedza Prezy- 
dent Wojciechowski przeważną część dnia przy 
pracy. Tutaj odbiera przysięgi od ministrów, tu- 
taj w ich obecności decydują się najważniej- 
sze sprawy państwowe. 

Tutaj zbiegają się nici, arterje krwionośne 
z całogo państwa. W tym również pokoju mie- 
ści się historja wszystkich przesileń gabineto- 
wych. 

Między gabinctem a sypialnią „jest mały po- 
koik, słynny z tego, iż znajdują się w nim obra- 
zy Fukaszewicza (wojsko polskie z 1831 roku). 
Następnie — sypialnia. Wreszcie antyszambra. 

Do gabinetu przylega duża poczekalnia, w 
której zwraca uwagę piękna rzeźbą (nopiersie 
Prezydenta) dar korpusu oficerskiego D. O. K. 
Lwów. 

Na stole zaś pyszni się barwami wstążek 
krakowskich duża korona z kłosów, dar Kra- 
kusów w dniu 3 maja. 

Śliczna obszerna terasa ogrodowa Belwederu, 
na której w lecie odbywają się czestokroć przy- 
jęcia, splywa łagodnem zboczem w park uro- 
czy, pociągający wzrok mnóstwem prześlicz- 
nych zakamarków, tonący w pierwszej, wioś- 
nianej zieleni. Na lewo bieleje maleńka świąty- 
nia Diany, zaś tam, na prawo, w gęstwie drzew 
ma.jaczy słynny most egipski. 

Jeśli sam pałac belwederski można okrelić 
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łopolskiego szkolnictwa zawodowego, a zakaz |stwowęch. Oczywiście odpowiedź ta nie jest © 
wykładania w wyższej szkole handlu zagranicz- |stanie zadowolić społeczeństwa. małopolskiege 


nego przez profesorów państwowych 


wi przez przyjęcie na siebie nadmiaru pracy, 
nie zaniedbywali wykładów w szkolach pań- 


szkół |i ugruntuje w niem przekonanie o hezwzelędne, 
średnich motywuje troską. by profesorowie 0- lnieżyczliwości 


min. Miklaszewskiego  wobeć 
spraw małopolskiego szkolnictwa zawodowe: 
Zo. 
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Worsie na tle pochowania zwłok f 
Rossi wedle fednych w Tripolisie, wedle drugich w Loxdynie 


Rzym, 21 czerwca (PAT). Z Syrakuz dono- 
szą, że Rossi odjechał na pokladzie parowca 
do Tripolisu. Prasa opozycyjna widzi w nim 
iednego z głównych inicjatorów zamordowania 
Mattestiegn i sądzi, że lego zeznania mogłyby 
wyjaśnić calą sprawę. Inne pisma włoskie do- 
noszą znowu, że Rossi miał się udać do Anefii 
i że widziano go w Londynie. Zwick Matteotie- 
go leszcze nie odszukano. Policja otrzymuje 
wiele listów, podających, gdzie zwłoki Matte- 
otiego się znajdują. Zdaje się, że listy te mają 


D 


rugi zamach na deputowanego włoskiego 


na celu zmyłenie poszla”. Miedzy innemi zgło: 
sił sie do policji człowiek. którv zeznał. że 
zwłoki Matteoliego zostały początkowo pocho 
wane nad brzegiem jeziora Vico. późniei je 
dnak, gdy rozeszła się wiadomość o mordzie 
przeniesiono je w inne miejsce. Twierdzenie tc 
zdaje sie potwierdzać fakt. że automobil. który 
nocą powrócił go Rzymu tejże samei mocy wy* 
jochał z miasta po raz wtóry, prawdopodobnie 
aby zwioki przewieść w inne miejsce, 
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(Telegram własny „Nowej Reformy”), 


Wiedeń, 21 czerwca. „Corriere della Sera“ frem jechał Rossini. onuścił dworzec kole 


przynosi sensacyjna wiadomość, że w niątek 
poprzedniego tygodnia w pobliżu Rzymn wy 
konano zamach na Renutowanczo Aldo Rossi- 
niego. członka antyfaszvstowskiej grunv wo- 
jewników frontowych. Zaledwie poci któ- 
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(Telefonem od raszego korespondenta). 


Warszawą. 21 czerwea. Jak wiadomo. wy- 
dział prasowy prezydium Rady ministrów ro- 
zesłał prasie wvjaśnienie. iż wiadame o dy- 
misii ministra Zamavskiero iest nie (a. 

„Kurjer Poranny“ wyjaśnienie to 79%onatru- 
je nastepniacą nwaqa: Możemy przewnszezań 
iż nieścisłość wiadomości polega na tem. iż 
u. Zamoyski wniósł dymisia nia ną rece nremie- 
ra lecz na ręce m. Prezvdenta Rzeczvsosnoli- 
tel W każdym razie w kołach sejmowych o- 
mawiane sa już kandydatury na stanowisko 
ministra spraw zaeranicznych, Wyanwane iest 
przedewszystkiem nazwisko p Aleksandra 
Skrryńskieso, który tak samo jak min. Renesz. 
może pełnić równorześnie "funkcje delegata 
Polski przy Lidze Narodów i bvś ministrem 
spraw zagranicznych. O ile p. Skrzyński na 
obiecie teki ministra snraw zagranicznych nie 
zqadzi sie. jako drugiego kandydata wymie- 
niota w kolach sejmowych p. J. Kucharzew- 
skiego. 


Lewica polska do przmiera Kerriotg 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


W kałach sejmo- 
„Wyzwolenie“, 


Warszawa, 21 czerwca. 
wych opewiadaia. że klub 


jowi 
w Rzymie. nadł strzał rewolwery, ale kul 
huwkita. Dziennik daje wyraz zdziwieniu. 7e 
datad nia wdrożono w tei snrawie śledztwa 
nie przesinchano der. Rossiniego. 


———NC mA 


— 


ANAWA lewiegiey zamierzają wyśłać pismo do: premie 


"a Herriota. 

Jak stvehać. P. P. S. zamierza wysłać swo 
ich nrzedstawiejeli do Parvża celem odbycie 
-nn$ferercvi z onsialigtani francuskimi. 


Projekt ustawy o jezyku urzędowym 


Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa. 21 czerwca. Ministerstwo spraw 
wewnetrznych erracowało nrniekt ustawy © 
tezvku pełstim w koresnorulencji 2 wrladdzami. 
Drofokt pezowidnie możność używania iezyków 
rtskieco. kiatarrekjegn, rneviskieco i Jitewslrie- 
zo w stosunku An władz na terenach woje 
wództw wsehadnich. Projekt ma bré złożony 
Reimani jeszcze przed rozpoczęciem fervj Jet: 
nich. 


tyn zarzutów rzec kiero- 
sitan me aicu państwowe! I G SP 


(Telefonem od naszego korespondenta), 
Padania zarzutów 
pońctmywe 


Warszawa, 21 czerwca. 
=terfaprch kiorowniefwn Moentaw 
G'gwnęorn Hszady Prahierczego CTAZ kiero 
wriet Skarhn Noradawemo nosteonje szybix 
"anrshd, Padanie ukończone zostanie prawda 
naoknie w erasię skaonwnh obred safmowych, 
tak, że Sejm hędzie mógł sprawę 4g zadeeydo 


1 


PE aT PR i grnpa nos. Bryla iako blok !wo£ taczera-nzad tęciomi latyłemi. 


nazwą demokratycznego, to park jest istotnie 
królewski. W... My 11 
* + 


sy 
Prez. Wojciechowski wstaje © godzinie wpół 
do siódmej rano. Po śniadaniu udaja sie na 
przechadzkę (najcześciej do parkn) luh też 
czasami w towarzystwie adiutanta w najbliższe 
okolice Belwederu. 

O godz. A rano zasiada Prezydent do pracy 
w swym gabinecie. Podkreślić należy fakt. iż 
wszystkie pisma. zarówno stołeczne jakoteż 
większe prowincjonalne, przegląda osobiścia 
Prezydent z dużem zainteresowaniem. Przyj- 
muje raporty, przegląda akta i protokóły, u- 
dziela audjenevj. 

Z uderzeniem godziny drugiej schodzi Pre- 
zydent na dół do prrwatnych apartamentów 
małżonki i je obiad w malem kółku rodzinnem. 
Obiad to jest zreszta nader skromny. 200 9- 
biadu zasiada zawsze Szet kancelarii cywilnej 
p. Lene i dyżurny adiutant. Czasami ktoś z 9- 
sóh będacych na audiencji (ministrowie, rene- 
ralicja itp... W niedziele i święta zasiada do 
stołu Prezydenta kapelan przyboczny, ks. pra- 
łat Tokarzewski. 

Lekarza niema nigdy przy stole z tej prostej 
racji. że niema go wogóle w Belwederze. Prez. 
Wojciechowski jest zdrów i czerstwy i kocha 
prawdopodohnia całem sercem lekarzy, lecz 
na pewną odległość 

Od godz. 4 do 7 zasiada Prezydent znów 
do biurka. Znowu wvtężona praca, znowu przy- 
jecia i andiencje. które czesto przeciacaja sia 
późno w noc, zwłaszcza jeśłi są jakieś sprawy 
fdoniosłej wagi. Czesto przychodzi z wizytą brat 
"rozvdenta, a wówczas układa się partja 
bridze'a. | 
Normalnie o godz. 11 w nocy Prezydent u- 
daje się na spoczynek. 

Dodać jeszcze trzeba rozliczne obowiązki re- 
prezentacyjne na zewnątrz Belwederu, które 
częstokroć zabierają dużo czasu Prezydentowi. 


BEREE E EE i SE EE 0 CE z - ary = rza 


Porzadek dnia zmienia sie oczywiście, pod 
czs niedziel i świat. iakoteż nadezas nodróży 
Prezydenta. W dnie świateczne Prezydent w 
dziela trlko w snecjalnrch i ważnrch wypad: 
kach andiencrj (snrowy nańistwowe, nie cier 
niace zwloki. przyjazdy itp.) 

0 gndz. 10 rano udaje sin Prezydent na nw 
bożeństywo do kamlier Jszienkowskiej w towa 
rzestwie roilziny i naibliższego otoczenia. 

W nahożeństwie tem biora udział również i 
oficerowie Kwatery Wojskowej Prezydenta. 
jakoteż oddziały przyhoczne. Po nabożeństwie 
ndaie sie Prezydent na przechadzke do parku 
łazienkawskieco. poczem wraca do Belwederu 

Nie możemy tutaj ominać niendstopnego to 
warzyszą Prezydenta. przywiazanago doń nie: 
zmiernio. Jest nim rasowy wvżeł-ponter. Wab 
sie Pik. Njae adstonuje on nieomal na krok 
swefmn pana. a nodezas jego nieobecności ogar: 
nia Pika taka żałość i tesknota, że piszczy w 
niebogłosy. 


-m 
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W pajacu w Spale Prozrdanf aqdaje się Z za” 
miłowaniem nolowaniu. Palowenia to w niezem 
wia nrzenaminaja rarsjsjch. ani też grotoska- 
wrch mołowań Wilhelma. któramu nan”dzana 
obłaskawiona zwierzvne | rzekano, Aż litaści- 
wr nan raczy” zabić miotinać = pStraGzóna 
ZWIAFZE. 

W towarzystwie jedrnie adjutanta przebiega 
Prezydent laev. n hadan doskonałym Strzelcem 
maża cie noahluhié ładnemi trofeami. Ostatnio 
zabił Prezydent m * dwa ców 

R i k 


z 


ca 
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Patrzac na wyprostowaną postać Prezydeń- 
ta Wojciechowskiego, obserrniac iero spręży- 
ste chód i młodzieńcze ruchr. trudnohv się dos 
myśleć. iż 15 marca tego roku skończył p Pre- 
zydent 59 lat. Okazuje się raz jeszcze, iż czvn= 
ne. wrtężone żrcie nolityczno-zpołeczne. wspo 
magane enereja i wrtrwałością, najlepiej kon- 
serwuie człowieka, P 


è 
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NOWA REFOKMA 


Poseł Elorozc 1 ostoszakach rumuńsko- 


a 
rosyjskich 
= F (Telefonem 11 naszego korespondenia). 
7 Warszawa. 21 czerwca. Poseł rumuński w 
Warszawie. Florescu. który ze względu na to, 
że mianowany został równocześnie  przedsta- 
wieielem Rumnnji na Łotwie i w Estenji. ba- 
wi obeenie w Rydze, w wywiadzie dziennikar- 
skim oświadczył, iż nie rależv się spodziewać, 
by napreżone stosumii rosyjsko-rumuńskie do- 
prowadzić mogły de wojny. Rumunja usposo- 
biona jest pokojowo i gotowa jest poczynić du- 
že ustępstwa. Sowietv odnoszą się natomiast 
wrogo do ustroju państwowego w Rumunji i 
wyolkrzymiaią wszelsie wiadomości o wypad- 
kach wewaetrznych w Rumunii.. 
2 NPA CE ań à 


TERA Pama | 


05! czynie nóleżyłości zd urlopy 
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 20 czerwca. Ministerstwo pracy 
i opieki społecznej wyjaśniło podstawy w spra- 
wie obliczania nałeżytości dla robotników za 
czas urlopu. Za podstawę slużyć ma płaca o- 
statnich trzech miesiecy. Obliczenia dokonywa 
się następująco: Ogólny zarobek w czasie 0- 
statnich miesięcy uzyskany dzieli się przez 
liczbę dni, w których istotnie pracowano. Uzy- 
skany w ten sposób przeciętny zarobek dzien- 
nv należy pomnożyć przez liczbę dni urlopu. 
Ministerstwo pracy i opieki społecznej uwzględ- 
nilo więc żądania robotników, biorąc pod nuwa- 
gą okres 3 miesiecv i liczbę dni. w których 
pracowano fakty"znie, a nie jak domagali się 
pracodawcy, zarobek ostatnich trzech tygodni 
bez względu na ilość dni roboczych. 


Z Seimu 


Regulacja stosunku właścicieli do drobnych 
lzierżawców rolnych. — Załatwienie zatargów 
niędzy pracodawcami a robotnikami rolnymi. 
i Polska marynarka wojskowa). 


Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu, po zlo- 
feniu ślubowania przez p. Leśniewskiego, któ- 
vy wstąpił na miejsce zamianowanego wojewo- 
lą p. Wachowiaka, wygłosił p. Bobek referat 
w przedmiocie ustławv o ochronie drobnych 
to>rżawców rolnych. Referent omówił projekt 
astiteev, tudzież przytoczył dwie rezolucje, z 
ttórych pierwsza wzywa rząd do opracowania 
naterialu statystycznego do tej sprawy, druga 
:a$ domaga się ostatecznego uregnlowania sto- 
mnku właścicieli grantów do dzierżawców. 

Pos. Kowalski, omawiając zgłoszone popraw- 
zi, oświadcza, że ustawa ma charakter bardziej 
;połeczny niż gospodarczy. Mowca przypomi- 
na, że przedstawiciel rządu powiedział w ko- 
misji, że ministerstwo reform rolnych dąży do 
tego, aby w jak najkrótszym czasie przeprowa- 
dzić uwłaszczenie wszystkich dzierżawców i 
shee zaproponować system dzierżaw przynaj- 
mniej 25-letnich z tem, iż właściciel nie może 
podwyższać czynszu, jeżeli dzierżawca swoją 
pracą albo kapitalem polepszy kulturę i zwięk- 
szy dochody z ziemi. Inaczej trudnohy było 
zachęcić dzierżawców. aby pracowali nie dla 


Przemawiał następnie szereg mowców, zgła- 
szając liczne poprawki, skutkiem których dal- 
szy ciąg dyskusji i głosowania odroczono do 
następnego posiedzenia Sejmu. 

Z porządku dziennego przystąpiono do usta- 
wy o uprawnieniu ministerstwa pracy i opie- 
ki społecznej do powoływania nadzwyczajnych 
komisyj rozjemczych dla załatwiania zatargów 
pomiędzy pracodawcami a robotnikami rolny- 
imi. Po referacie p. Ossowskiego zgłosił p. 
Kwapiński dwie poprawki. Pierwsza z nick 
żąda, ażeby członek komisji, nie przybywający 
na posiedzenie, uległ karze grzywny w kwocie 
900 zł., o ile jest pracodawcą. a 5 zł. o ile jest 
pracownikiem. druga zaś domaga sie. ażeby u- 
stawa obowiązywała tylko na jeden rok. U- 
chwalono calą ustawę w drusiem i trzeciem 
czytaniu.z poprawkami p. Kwapińskiego. 

Izba przyjęla następnie w trzecicem czytaniu 
ustawę o zmianie przepisów budowlanych w b. 
zaborze rosyjskim i przystapiła do trzeciego 
czytania ustawy © owłatatch za prowadzenie 
aktów stanu cywilnego. 

Na wniosek pos. Śmoły sprawe tę odeslano 
z powrotem jeszcze raz do komisji. 

Z kolei przystapiono do ustawy o podwyż- 
szemiu i zrównanin stawek niektórych oplat 
skarbowych i należytości. Po krótkim referacie 
pos. Byrki przyjęto ustawę w drugiem i trze- 
ciem czytaniu. 

Po referacie pos. Załuski o poprawkach Sc- 
natu do ustawy o obowiązkach i prawach ofi- 
cerów marynarki wojskowej, Izba  odrznciła 
wniosek Senatu o skreślenie w tytule: „Pol- 
ska marynarka wojskowa“ przymiotnika .„pol- 
ska'..Przyjęto natomiast 2 poprawki. 

Po sprawozdaniu pos. Kaweckiego 0 popraw- 
kach Senatu do ustawy w sprawie uwłaszczenia 
czynszowników., przyjęto niektóre poprawki 
Senatu, poczem ustawe odesłano do ogłoszenia. 

Następne posiedzenie dzisiaj. Na porządku 
dziennym dalsza rozprawa budżetowa. 


mę 
Z sełlmowej komisii 
przemysłowe-handiowe] 
W sejmowej komisji przemysłowo-handlowej 
podczas dysknsji nad oświadczeniami poszczegól- 
nych członków gabinetu o przesilenin gospodar- 
czem p, Diamand podniósł, że obok polityki we- 
wnątrznej i zagranicznej także geograficzne po- 
łożenie Polski ma wpływ na nasze stosunki go- 
spedaicze. Polska jest wtłoczona pomiędzy Ro- 
się i Niemcy: 

Jezeli -— mówił p. Diamand — bezustannie się 
powtarza, że w Rosji komunizm, aby utrzymać 
się przy władzy, będzie się musiał uciec do wzno- 
rienia hasel wojennych — to taka ocena sytuacji 
systematycznie powtarzana utrudnia w znacznej 
mierze przypływ kapitałów obcvch do Polski. , 


siebie, lecz dla właścicieli. | 


po 


dzimy tego na „pe“, wiemy natomiast, że śmiały 
się wszystkie konie w calej Polsce. Kupcy mają 


Podobny skutek ma również błędna polityka 


Polski wobec Niemiec, gdyż polityka ta — zda- 
niem mowcy — zamiast wzmacniać w Niemczech 


żywioły demokratyczne, popiera tamtejszą reakcję 
przez co osłabia politykę pokojową w Europie. 

Połączenie prezydjum Rady ministrów z teką 
skarbu w ręku p. Grabskiego, powitał mowca w 
swcim czasie przychylnie, gdyż połączenie to wska 
zywałoby, iż polityka gospodarcza Polski jest de- 
cydującą w ogólnej polityce państwowej. Nadzie- 
je te zostały jednak zawiedzione i o ile p. Grahski 
odpowiedział zadaniu jako minister skarbu, to za- 
wiódł jako Szef gabinetu. Nie mamy żadnej poli- 
tyki samoistnej, nie mamy nikogo odpowiedzialne- 
go za politykę zagramiczną. 

Następnie wspomniał mowca, że na zjeździe 
związkow zawodowych w Wiedniu socjaliści roz- 
maitych narodowości wsprawiedliwiali politykę 
sowietów wobec Polski, dowodząc, że Polska dą- 
ży ao wojny. Na dowód togo zarzutu powołano 
się ra mowę prez. Wojciechowskiego. To równie 
edstraszu obce kapitały. 

Następnie p. Wiślicki przedstawił rozpaczliwe 
rzękomo położenie kupiectwa w Polsce, poczem 
zamenięto posiedzenie. 


Zamach na $uberzatora Macin 


Z Ilongkong donoszą: 

Podczas bankietu, urządzonego przez kolo- 
nje francuską na cześć przybyłego tu p. Mer- 
lina, generalnego gubematora Indochin, nie- 
znany sprawca rzucił do sali bankietowej bom- 
hę, która zabiła dyrektora nowojorskiego 
przedsiębiorstwa, jego żonę i jednego urzędni- 
ka indochińskiego banku. Dwóch uczestników 
bankietu zostało śmiertelnie, a pięciu ciężko 
rannych. Generalny gubernator wyszedł bez 
szwanku. Sprawca zamachu zbiegł. 


FOTOGRAFJE PŁYSZAWICZNE 


Bolt, czy nietoln naszych KU5CÓW 


Na wczerajszem posiedzeniu sejmowej komisji 


handlowo-gospodarczej poseł Wiślicki biadał nad 
niedolą naszych kupców. 


U 


pomimo potanienia środków spożywczych towary 
te poszły niepomiernie w górę. Również omawianą 
będzie sprawa zmniejszenia liczby pośredników. 

(S LIKWIDACJA MIEJ. ZAKŁADÓW APRO- 
WIZACYJNYCH. Jak się dowiadujemy, wobec 
powrotu dc normalnych stosunków prezydjum m. 
zwija z dniem 1 lipca zakłady aprowizacyjne miej- 
skie, z tem, że wszelkie agondy, tyczące się apro- 
wizacji, prowadzić będzie, tak jak przed wojną, 
wydział UI b. 

O REFORMĘ STATUTU GMINNEGO. Rada 
wyznaniowa na .posiedzenin pod przew. prezytlen- 
ts gminy izraelickiej dra Rafała Landaua odby- 
tem, uchwaliła jednomyślnie na wniosek r. dra N. 
Oberisendera wypracować projekt reformy statu- 
tu gminnego, w szczególności ordynaci wybor- 
czej, opartej na nowoczesnych zasadach. W tym 
cechu wybrana zostala komisja statutowa z 10 
tzłynkow Rady złożona, która ma projekt ten wy- 
bracowaś. 
= WYCIECZKA ROLNIKOW DUŃSKICH W 
KRAKOWIE. We czwartek z kongresu rolniczego 
w Warszawie przybyła na dwudniowy pobyt do 
Kralsowa wycieczka duńskich rolników, której 
skład jaż podaliśmy. Wycieczkę prowadzi p. Hol- 
ten-Andersen, dyrektor biura Związku rolników 
duńskich dla obeokrajowych robotników rolnych. 
Uczestnicy wycieczki zwiedzili zabytki miasta i 
okolico Krakcwa. Wezoraj o godz. 12 w południe 
geście dańscy urządzili w gabinecie dębowym 
restauracji Grand hotelu przyjęcie w  ścisłem 
kńłku zaproszonych gości. Między innymi przy- 
byli wojewoda Kowalikowski, b. rektor prot. No- 
wek, oraz przedstawiciele sfer rolniczych. W cza- 
się śniadania wygłoszono kilka przemówień w ję- 
zyku framenskim. Wieczorem po godz. 9 goście 
duńscy wviechali z Krakowa do Lwowa. 

FAŁSZYWE BANKNOTY  JEDNOMILJONO- 
WE. W cbiegu pokazały się znowu falsyfikaty 
markowych banknotów jednomilijonowych. Bank- 
noty drekcwance są na papierze boz maków wod- 
aya 

OSTATNIE CIĄGNIENIE MILJONOWKI W 
zcbotę nastąpi ostatnie  ciągnicnio  miljonówki. 
Wylosowane będzie 25 premij, które w myśl usta» 
wy powinny być wygrane w ciągu roku bieżące- 
go, ipoczem nastąpi konwersja obligacyj miljo. 
nówki na nową 5% pożyczkę w złotych. Kon- 
wersja nastąpi po jednym złotym za 500 marek. 

(s) ILE SIĘ PŁACI ZA WYROBIENIE KON- 
CESJI? Policja prowadzi dochodzenia przeciwko 
znanemu na bruku krakowskim aferzyście M. J. 
ktory w podstępny sposób wyłudził od p. Henry- 
ka Kowaluka, dyrektora banku spółdzielczego, 
najprzód 160 dolwów a następnie 2000 złp. na 
wyrekienie koncesji handlu tytoniem. Sprawa w 


(s) DZIECI GINĄ. Wczoraj wyszla do szkoły 
Helena Dynak, Jat 9 licząca, mieszkająca u Żofji 
Woźniak przy nl. Karmelickiej 82 i dotychczas 
nie powróciła do domn. 

(S) ZNOWU KRWAWA BOJKA ULICZNA. — 


Ja panom scharakteryzuję — mówił p. Wiśli- 
cki —- czem w Polsce kupiec jest zajęty: 

Rano przychodzi sekwestrator po podatki pań- | toku. 
stwowe. 

Pzed południem — egzekutor podatków komu- 
calnych. aa 

W poludnie — urząd walki z lichwą, "ss 

Później -— rewident patentowy. ' 

Potem — rewident sanitarny. 


! Dzisiejszej nocy powstała na Zabłociu bójka mię- 


dzy apaszami, w czasie której został raniony no- 


A a p rh P1413 stó y ` O y x . . p 
Na samym końcu notacjusz, który protestuje | żem w głowę Władysław Waśniewski. Po udzie- 


niewykupione weksle. 


Podobno p. Wiślicki nawet płakał. Nie twier- 


zgoła inne zajęcie. Rano po kawusi z bułeczkami, 
obficie masłem oblepionemi, pan kupiec po raz 
piętnasty przerachownjoe ceny towarów, podwyż- 


szając coraz bardziej kurs złotego na swojej do- 


mowej giełdzie. Przed południem powiada do swo- 


jego „dysponenta“: 


— Kufelok pilzneńskiego liczymy po 
melonika. Nie mogiema inaczej. 

W południe pan „pryncypai* strofujo gościa, 
który śmiał powiedzieć, że pieczeń „zalatuje“. 

Pćźriej narada z dysponentem nad stosunkiem 
ceny „kombinacji* do ceny krawatki męskiej. 

Potem wielka radość, że rewidenci sanitarni w 
Krakowi» nie urzędują. 

Na samym końcu zjawia się notarjusz z klien- 
tem, ażeby oblać dobry kontrakt. 

Pewien Francuz powiedział, że jak mu się trafi 
niezły dowcip na rodzonego ojca, to się nie oprze 
poknsie. Powie dowcip, a potem ojea cmok w 
rękę. Dobry żart tynfa wart. Przecież sami pa- 
mowie kupcy częstują gości dowcipami. Więc nie- 
chaj się nic obrażają. Poseł Wiślicki także... 

b. j—e. 


KRONIKA 
"ca Kraków, 21 czerwca. 


Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI. = 
Posiedzenie wydziału filologicznego odbędzie się 
w poniedzialek, 23 hm. o godz. 5 po poł. Porza- 
dek dzienny: (zł. K. Nitsch: Przyczynki do hi- 
starji polskiej konjugacji. 

Posiedzenie wydzialu historyczno-filozoficznego 
odbędzie się 23 bm. o godz. 6 wieczór. Porządek 
dzienny: Prof. T. Dziurzyński i prof. R. Tanben- 
schlag: Geneza Spółki handlowej. — Potem od- 
będzie się posiedzenie administracyjne. 

WOJEWODZKI ZJAZD URZĘDNICZY W KRA 
KOWIE. Związek zrzeszeń pracowników publiez- 
nych zawiadamia tą drogą przybyłych delegatów 
i zapreszenych panów posłów, jakoteż senatorów, 
że cbrady Zjazdu rozpoczną się punktualnie w 
niedrielę 22 bm. o godz. 10 przed poludniem W 
sal Towarzystwa rolniczego, plac Szczepański 8. 

ZMNIEJSZENIE MNOŻNEJ DLA UPOSAŻEŃ 


2 i pół 


URZEDNICZYCH. Z Warszawy telefonują nam:j 


Mnożna da obliczania nposażeń urzędników pań- 
stwowych ustalona została na miesiąc lipiec na 
35 proszy. Za miesiąc poprzedni wynosiła mnoż- 
Mai sda: 

ZWIEDZANIE URZĄDZEŃ, TYCZĄCYCH SIĘ 
REGULACJI WISŁY. Tew. Higjeniczne urządza 
współnie z Tow. Technicznem i Lekarskiem w 
najbliższą niedzielę 22 bm. wycieczkę Wisłą w 
celu zwiedzenia urządzeń, tyczących się regułacji 
i kanalizacji Wisły, oraz zabezpieczenia miasta 
przed powodzią. Punkt zborny przed klasztorem 
PP. Norbertanek na Zwierzyńcu o godz. 10 rano 
(niedziela). Wycieczka potrwa około trzech go- 
dzin. 

Poprzeńniego dnia, tj. dziś w sobotę (21 bm.) 
o godz. 6 wieczorem odbędzie się w Tow. Tech- 
nicznem, ul. Straszewskiego oilczyt inżyniera Czer 
wińskiego i inż. Poźniaka, objaśniający wykonane 
już i projektowane roboty inwestycyjne. 

(8) WALKA Z DROŻYZNĄ. Jak nas informują, 
w najbiżezych dniach odbędzie się w magistracie 
w sali konferencyjnej konferencja władz, na któ- 
rej rozpatrzoną zostanie sprawa obecnej droży- 
zny i sposób zwalczania tejże, a szczególnie towa- 
rów tekstylnych i obuwia. gdyż faktem jest, że 


leriu pierwszej pomocy lekarz pogotowia prze- 
wiózł W aśniewskiego do szpitala. 


a 
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ie nowe katastrafy lotnicze 


Obie ma aparatach firmy Płage-Laśkiewicz 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 21 czerwca. Z Torunia donosza: | zt6ranego pola-aparat žie opadł, tak, że podwo- 
Yezoraj wydarza sę tu tragiczna katastrala | ay zdały zapa aan 
lotnic: araci atowanym w osławio-| 7 05780 1 3 sta Junie strzaskane. 
TA r A ae p ho med sad Aparat ten został ostatnio zmontowany w znanej 
nej juz lirmie Fłage-Leśkiewicz. pat: Rx" | firmie Plsge-Laśkiewicz. 
tek wadliwego działania motoru spadł z wy- 


sokości 200 metrów, rozbijając się w drzazgi. : rz 
Zabici zostali na miejscu por. Stefan Pudłow- Gzy ma nalażałady pójść Za 
przysiadem Gzechów? 


ski oraz sierżant pilot Waniczura. Ę, 
Zabi ilot Waniczura był rodem z Bo- b pea 
n MA i Praga, 21 czerwca (AW). Rada ministrów 
poleciła ministerstwu cbrony narodowej, aby 


chni a ożenił się niedawno w Krakowie z cór- 
ka jednego z tutejszych obywateli. Byt jednym i p ` 

a JOUE Jey ` yI] wszyscy loinicy i ieli rodziny zostały ubez- 
pieczone na wypadek Śmierci luh kalectwa. —- 


z najzdolniejszych lotników. W czasie wojny 
Rada ministrów uchwali!a, że rodzina zabitego 


światowej zbiegł z niewoli na aparacie, który 
al sie potajemnie zabrać z hangaru : ! Lte 
aue W > „Paa lotnika otrzymywać ma 20.000 koron czeskich, 
spadkobiercy żonatego lotnika 40.000 koron i 


włoskiego. Przyp. red.) 
£ us ArATY 10.000 koron dodatku na każde dziecko. Lotni- 
ę ; 9% $ À ; A 
Kałasiroia pod Wiłanowem cy, którzy skutkiem upadku będą uznani za 
Wczoraj przed południem wydarzył się znowu |zynelnie niezdolnych do pracy, otrzymają: ka- 
wypadek samolotowy na aparacie za 7 walerowie 50.009, żonaci 80.000 koron. Usta- 
Era Gz 3 mila a spat z 4 APA- K E n : A . PT RE . 
Paékiewiez. Pod W U a a na pó Te wa rozciągać się może i na lolników, którzy 
rat A 300 Nr öl. Pilot por. Meixner oraz drugi | zoinoli poprzednio 3 
Wy szli na szczeście bez większych obrażeń | ©,4'. n PR : 
Ry A ii inne [wok Wina: (Jeżeli chodzi o Polskę — to odszkodowanie 
Gna E o UB 5 i dla rodzin lotników powinna wypłacić fabryka 


wyleciał z pola Mokotowskiego o godz. 950 rano i a ii 

i już po 3 minutach w powietrzu okazały się de- Inbelska, osławiona „fabryka latających tru. 
3 . A . . . tt 

fekty w motorze. Pilot jsdnakże nie stracił przy-|micn J 

tommości i począł lądować. Jednakże wskutek 


IIIT RAEE ATE TOO S E WH A TOP OWE O TOTO ZE W PAT LYRIC I ENES G EE DJ 


podobnie część tej, która przelatywała nad Ło-| ubolewanie ministrowi pelnomocnemu jugosło- 
dzią. wiańskiemu w Sofji, zaś szef protokołu dyploma- 
ECHA MORDERSTWA W TEATRZE. Niedaw- tvcznego uszynił to samo w stosunku do ppulk. 
no donosilismy, że w teatrze miejskim w Kato-, Milikovicea. 
wiecach mieznani sprawcy zamordowali w nocy} POWROT DO EPOKI KAMIENNEJ. W pismie 
stróża teatru. Policji udało się w ostatnich dniach; „Etnograf pewien dziennikarz opisuje spotkanie 
wpaść na trop morderców i aresztowano już trzech z półdzikiemi nagiem ludźmi w gubernji orłow- 
podejrzanych osobników: mechaniką z Zawodzia,|skiej. n więc w Rosji środkowej, niedaleko sto- 
kelnera z Częstochowy i jakieś trzecie indywi-|sunkowo od stolicy. Jeszcze bardziej interesują- 


duum z Tarnowa. Śledztwo toczy się w dalszym, cem zjawiskiem jest „fabryka“ siekierek kamien- 
ciązu. nych w gub. jarosławskiej, odkryta niedawno 
ŻYWIOŁOWA KATASTROFA W JAWORO- przez prof. Zołotajewa. Zołotajew wymienił jedną 
WIE, Ze Lwowa donoszą: Wezoraj po południu, siekierkę kamienną na Żelazną i złożył kamienną 
nawiedziła Jaworów i okolicę straszliwa burza,| w muzeum etnograficznem z napisem: „Gub. Ja- 
szalejąca przez kilka godzin. Grad i oberwanie, rosłuwska, wyrób chłopa z r. 1923“. Dodać na- 
chmury zmiszczyly zasiewy na przestrzeni kilku leży, że gubernia jarosławska, gdzie obecnie pod 
tysięcy morgów. W- mieście szereg budynków radami komunistów powrócił wiek kamienny, na 
zmiszezonych, ucierpiała bardzo elektrownia, wsku, leżała przed wojną do jeńnej z najbardziej uprze- 
tek czego Jaworów został bez światła. Zerwany, mysłowienych gubernij Rosji. 
jest dach kościoła, Doma Narodnego, pryw. gimn, | LITERACKA NAGRODA NOBLA ZA R. 1924, 
ruskiego i szkoły przemysłu drzewnego. Wśród, Według wiadomości z Nowego Jorku, p. Johr 
ludności panuje niesiychane przygnębienie. Woje- | Macy, przewodniczący sekcji amerykańskiej klu 
wództwo lwowskie wysłało swego delegata celem bm literackiceo P. E. N., do którego należą lite 
zbadania rozmiarów katastrofy i poczynienia za-jraci z całego świata, zwrócił się do John'a Gals 
rządzeń odnośnie do akcji pomocy dla dotkniętej worthyśego, prezesa. sekcji angielskiej i do Ana 
katastrefa ludności. tola France'a, prezesa sekcji francuskiej, z zapy: 
SKUTKIEM OBERWANIA SIĘ CHMURY i po-|tamiem, czy zechcą poprzeć wobec komitetu 
łączonej z tem wielkiej ulowy został uszkodzony; szwedzkiego kandydaturę Thomasa Hardy'ego do 


~ 


(3) PRZYGODA CHIŃCZYKA W KRAKOWIE. 
Pana Śku-lzar, Chińezyka, bawiącego w Krako- 
wic, napadli nasi rzezimieszki i ogołociii go z por- 
teu. Jaka kwota hyla w nim, nie wiadomo, al- 
bowiem Chińczyk nie umiał po polsku, a pan ko- 
misarz pe chińsku. 


(s) TAJEMNICZY TRUP W LESIE. Do tut. 
wrzędu śledezego pod „Telegrarem* doniesiono! 


dziś. ż+ dnia 6 maja br. w lesie krzyszkowiekim 
w pow. witickin  zualeziono trupa mążczymiy, 
częściowa już w rozkładzie będącego. Mężczyzna 
ów liczyć mogt okolo 30 lat, hyt wzrostu wyso- 
kirey, wk sy rame i ubiimiy był w zielony ka- | 
polusz oraz w cznmy żaniet, Obok trupa leżały 
man.szciy bez spinek, papierośnica stalowa zej 
szezotką, chusteczka z monogramem P. i jodna, 
tękawiczka. 

(s) WŁAMANIE. Jacyś niewyśledzeni sprawcy 
włama!i się dzisiejszej nory do sklepu M. Rieglera 
przy ul. Sławkowskiej i skradli mn znaczną ilość 
nowych ubrań meskich, Szkoda wyrządzona Rie- 
glerowi wynosi 2 tysiące złp. 


L] a a 
Z kraju i ze Świata 

ZJAZD EPISKOPATU POLSKIEGO. Jak nam 
teleforują z Warszawy, obradować będzie w Czę- 
stochowie w dniach od 2 do $ lipea br. 

„WOJNA* GROTTGERA WE LWOWIE. Lwów 
otrzymał z ministerstwa wyznań rel. i ośw. publ. 
T kartendw cyklu Grottgera „Wojna. Brakujące 
4 kartony zuajdują się w posiadaniu wnuczki b. 
cesarza Iranciszka Józefa, księżniezki Windisch- 
gractz. Dzieki interwencji min. Twardowskiego, 
odzyskane kartony ofiarowane zostaly przez na- 
byweów rp. St. Badeniego i sen. Lewakowskiego 
Gaterji Narodowej we Lwowie, jako depozyt wio- 
Czysty. i 

DODATKOWE ZEBRANIA PRZEGLĄDOWE 
ROCZNIKOW 1883 DO 1839. Z Warszawy tele- 
(fonuja nam: Ministerstwo spraw wojskowych za- 
rządziło, aby P. K. U. przeprowadziły w czasie 
tod 1 października br. dodatkowe zebrania prze- 
glądowe tych, którzy należą do roczników 1883 
do 1899, a którzy do zebrań tych się nie stawili. 
Powełanie do zberań kontrolnych odbywać się 
będzie drogą osobistych wezwań. 

WYCIECZKA ANGIELSKA DO POLSKI Z 
Warszawy telefonują nam: Organizacie turysty- 
ezna rolotników angielskich organiznią w ciągu 
b. r. trzy wycieczki: do Polski, do Niemiec i do 
|Rosfi Wycieczka do Polki przewiduje zwiedze- 
snie Warszawy, Krakowa, Zakopanego i Katowic. 
| WYSTAWA „NASZE MORZE“. Z Warszawy 
jtelofcrują nam: W czasie od 7 do 28 września 
otwarta będzia w Warszawie z inicjatywy Pol- 
skiego Towarzystwa krajoznawczego. Towarzy- 
stwa Żeglugi polskiej orza Towarzystwa ochrony 
kresów zachodnich wystawa „Nasze morze“. Wy- 
stawa obejmi» florę i fanno polskiego morza, ma- 
rynarkę oraz strone artystyczna. Wystawa bę- 
| dzie otwarta w gmachu politechniki warszawskiej. 
i Informacyj w sprawie wystawy udziela Polskie 
Towarzystw) Krajoznaweze. 

"IOWA MIN. SIKORSKIEGO POCZTĄ GOŁE- 
BIA DO BYDGOSZCZY. Onegdaj odleciało do 
Bydgoszczy z wojskowej stacji na cytadeli w 
Warszawie 42 gołębie. które Towarzystwo kodo- 
wli gołebi pocztowych w Bydgoszczy i tamtejsze 
Towarzystwo „Śmiga*. ziożone z oficerów. przy” 
slałe do Warszawy i które następnie odbyły lot 
powrotny. 

Redakcja ..Polski Zbrojnej* przesłała tą pocztą 
scłębią urywki z mowy min. Sikorskiego do róż- 
nych instytucyj wojskowych w Bydgoszczy. 

SZARAŃCZA NAD WARSZAWĄ? Wezoraj po 
połudriv, jak notuje „Ekspres Poranny", przele» 
ciała nad południowo-zachodnią częścią Warsza- 
wy niewielka chmura szarańczy. Jest to prawdo- 


i silnie podmyty szlak kolejowy między stacjami, literackiej nagrody Nobla na r. 1024. W razie 
Dziewiecieź a Iwa Zielona na linji Jarosław— pezychylnej odpowiedzi odbędzie się w Nowym 
Rawa Ruska. Wobee tego zamknięto szlak ilo-, Jorku kongres zalecający tę kandydaturę. 
ryniec—Rawa Ruska na przeciąg 6 do 8 dni dlə] ZNISZCZONA STOLICA INDYJ HOLENDER. 
naprawy tomi, SKICH. Wedłne doniesich z Jawy wskutek trzę 
TRAGICZNA ŚMIERĆ STRAŻAKA. Z Watsza-|Sienia ziemi uległa zniszezenin stolica holender. 
wy donoszą: Wezoraj o godz. 6'30 rano starszy skich Indyj, Pornager. Jedna wieś znikla zupch 
podoficer (czolowy) nowoświcckiego oddzialn stra- nie z powierzchni ziemi. Kilka rzek zostalo zu- 
ży 86-letni Bolesław Libelt zajęty był w kosza-|pelnie zasypanych. 
rach straży na Nowym Świecie zawioszanióm naj 


wysokości IT piętra wołów colom ieh wwanszenia. 
W eade taj częnności drabina obsuneła się, Li- 
. spadł i uderzył głową o kamlonle, Strażacy 
móejscowi z folczerem na czele rzucił sią na ra- 
tunek. Przybył również lekarz pogotowia, lecz 
niestety Libelt wskutek pęknięcia czaszki życie 
zakończył. 

BANDYCI NA STACJI KOLEJOWEJ. Z So- 
snowea donoszą: Na stacji kolejowej Sędziszów 
dwaj funkejonarjusze policji: przodownik Wątko 
i starszy posterunkawy Prepera zatrzymali dwóch 
podejrzanych osobników, żądając od nich legily- 
macji W tej chwili obydwaj zatrzymani, jak się 
okazuje zawodowi bandyci, wydobyli browningi 
i wystrzelili z nich kilkakrotnie do policjantów. 
Skutek był taki, że Wątko otrzymał ranę w no- 
gs i w piersi. Preporn zaś ma przestrzelone phi- 
et Po strzałach bandyci zbiegli. Dwóch rannych 
policjantów odwieziono w stanie groźnym do szjń- 
tala. 

TRAGICZNY WYPADEK wydarzył się w Zę- 
bowie pow. Nowy Tomyśl. 15-letni nezeń gimna- 
zjalny Zaremba przyjechał do Zębowa na wakacje 
i wybrał się w pole z bronią, strzelając do wron. 
Z daleka żobaczył w bawie coś szarego i my- 
śląc. że to królik, strzelił doń. Gdy chłopiec zbli- 
żył się po swoją „zdobycz”, ujrzał ku wielkiemu 
swemu przerażeniu leżącego człowieka, zbroczo- 
nego krwią i nieżywego, którego zastrzelił. Za- 
strzelonym jest robotnik Wojciech Pindera. 

NIELETNI CHŁOPCY GINĄ. Warszawska kro- 
nika notuje znowu zaginięcie 15-letniego chłopca 
Z. Urbańskiego, któzy wyszedł z domu duia 18 
hm. i od ezasu tego słuch o nim zaginął. Chłopice 
pozostawi! w domu kartkę, że wyjeżdża w daleki 
świat i za 5 lat powróci. 

"STRASZNA KATASTROFA TRAMWAJOWA. 
Z Berlina telegralują: W Iserkohn koło Essen, 
wydarzyła sie olbrzymieh rozmiarów katastrofa 
tramwajowa. Wagou tramwajowy, przepełniony 
robotnikami, wskutek zerwania się hamalca, na 


Karol Capek. 


(Przed premjerą w teatrze miejskim) 
Karola Czapka poznałem osobiście w Pradze 
w kancelarii teatru na Winobradach u Jarosława 


,Kwapiła. Wygląda na lat 20; jest małomówny i 


(w sobie zamknięty, nie stanowiąc pod tym wzglę- 
idem wyjątku wśród Czechów. 

Pozatem w dziełach swoich nie okazuje żadnej 
właściwości plemiennej. Stoi -- jak mi się wyda» 
je — poza atmosferą lokalną sztuki czeskiej, któ- 
ra, zwłaszcza w zakresie muzyki i plastyki, ma 
wybitne podłoże rodzimej gleby, na której wzro- 
sła. Natomiast najmniej bodaj organicznym jest 
rozwój współczesnej dramaturgji czeskiej. Poza 
kilku farsami lokalnemi oraz kilku dramatami z 
dziejowej przeszłości czeskiej (zbudowanemi zre- 
szt} wedle konwencjonalnej faktury zachodnio- 
europejskiej) dzisiejszy teatr czeski nie posiada 
żadnej trwałej tradycji własnej, gdyż właściwe 
jego początki nio sięgają wstecz poza okres lat 
40, wiążąc się z kreacją centralnego ogniska, 
stworzonego pod nazwą „Teatru narodowego“ w 
Pradze. 

Skutkiem tego może dzisiejsza dramaturgja 
czeska nosi przeważnie charakter międzynarodo: 
wy. Niebogata na iłość, wydała garść utworów 
na poziomie europejskim, godnych uwagi i wpro- 
"wadzenia na scenę polską. Są to dzioła różnego 
rodzaju, poczynając od skrajnie realistycznego 
„Dziecka“ Szaldy (profesora uniwersytetu 
najwybitniejszego w Czechach krytyka teatralne. 
go), poprzez alegoryczno-romantyczne „Znądrze- 
nie don Kichota“ Dyka, aż do najnowszych 
dzieł Czapka, z których jedno wystawia teati 


skręcie jednej z ulie w pelnym pędzio wyskoczył krakowski, poprzedzony już dawniejszą premjerą 


z szyn i uderzył o mur domu. Zginęło 19 osćh, 35 
ciężka rannych. 

GROŹNA SZAJKA BANDYTOW  KOLEJO- 
WYCH W BERLINIE Na kolei miejskiej w Ber- 
linie grasuje od pewnego czasu groźna bandi 
rabusiów, która napada na samotnych podróż 
nych, oszałamia ich jakimś silnym narkotykiem 
i okrada. Codziennie zgłaszają sie na policji nowe 
ofiary. Wczoraj w jednym z wagonów znaleziona 
odurzonego pasażera, którego do dzisiaj nie moż- 
na było doprowadzić de przytomności. Policją za- 
rzadziła specialną ochronę nociagów. 

TAJEMNICZE WŁAMANIE W SOEJI. Jak do- 
naszą z Sofji, naruszoną została nietykalność mic- 
szkamia tamtejszego attache wojskowego jugo- 
słowiańskiego ppulk. Milikoviesa. Mianowicie w 
niedzielą wieczorem dwaj nieznani sprawcy, ko- 
rzystając z nicobeeności w mieszkaniu państwa 
Milikaxiesów, włamali się do mieszkania i prawie 
wszystko starannie przeszukali. W pewnej chwili 
sploszcui zostali i neiokli, wobec nadejścia do 
mieszkania pani Milikovies i 2 funkcjonariuszów 
poselstwa jugosłowiańskiego. Sprawcy zdolali za- 
brać z sobą rewolwer, należący do ordynansa. — 
Jak się zdaje, nie zwykła kradzież była pobadką 
włamania się sprawców. Bułgarski minister spraw 
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„Rae M Re w Warszawie. i 

Wszystkich trzech wymienionych powyżej au 
torów czeskich radbym widział na polskiej sce- 
nie. Niewątpliwie eżywiliby oni zagraniczny re- 
pertuar polskiego teatru, wnieśliby niejedną ideg 
nową lub też pokazaliby próby odmiennego uję- 
cia technicznego. Gdyby istniała w teatrze ciq- 
głość pedagogiczna — należałoby zaprezentować 
wymienionych dramatopisarzy wo wskazanym 
porządku (Szalda, Dyk, Czapek), a okazałaby się 
i rozmaitość motywów i ewolucja środków for- 
malnych na linji od konwencjonalnego szablonu 
po wysilki eksperymentów ckspresjonistyczuych. 

(iRazując naprzód Czapka — zaczynamy od 
końea. Czapek jest dziś najbardziej międzynaro- 
dowym i głośnym na obu półkulach pisarzem dra- 
matycznym (znacznie mniej znane są jego powia- 
ści). Grają go w Anglji i Ameryce z ogromnem 
powodzeniem, a nawet — ostatnio — przyjał go 
Budapeszt, mimo opozycji szowinistów węgier- 
skich. Z kilku dzieł scenicznyciw młodego nisurza 
GR. U. R.", „Łupieżca”, „Z żywota owadew* i 1) 
znam w Europie najgłośniejsze p. t. „2 "ywota 


|zagr. na skutek powyższego wydarzenia wyraził Owadów”, w klasycznej, pierwotnej inte pretacji 
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freżyserskiej dra Millara. dyrektora „Teatru Naro- 
dowego“ w Piadze. 

“Sztuka nie jest sceniczna: pomimo to wywiora 
wrażenie bardzo głębokie. Jest najsilniejszym, ja- 
ki znam, protestem pacyfistycznym w usceniza- 
wanci formie. Przedstawia „rnję” i „porubstwo” 
motyl (akt I.) oraz mord i rabunek mrówek (akt 
II), które jednak wydają się siełanką wobec ma- 
sowcj rzezi ludzi, poczętej i prowadzonej w Imię 
Boga przez ludzi w helmach niemieckich i w ka- 
skach koalicyjnych. Wszystkiemu przypatruje się 
z ubocza czlowicek-poeta-rezoner, biorący czynny 
udział pod koniec akcji, kiedy rznea się z nożem 
na dziękującemu „Bogu“ za zwycięstwo wodza 
ludzi koalicyjnych. 

Sztuka jest raczej uscenizowanym traktatem. 
Jest dziclem zmysłu refleksyjnego, glębcko hu- 
manitarnego, poruszającego masę ideji i proble- 
mów nowoczesnych z głęboką zadnmą pesymizmu. 
Obfitość treści ideowej i asceniezność jej ujęcia w 
znaczeniu konweucjonalnem — nie osłabia mimo 
to bezpośredniości scenicznego wrażenia. Czapek 
umie dobierać epizody zwarte, ustawiać je na linji 
„progresji i doprowadzać do ctektownych finałów. 
Odehylając się od szablonów — nie popada z dru- 
giej strony w krańcowość odpodobniania od przy- 
ietych dotąd norm teatralnych. Staje mniej więcej | 
ma stanowisku Jewrcimowa, Kaisera czy Piran- 
dehi, jakkolwiek w niczem nie jest od tamtych 
zależnym. Jedynie wspólną jest mu owa atmosfo- 
ra nowoczesności, która otwiera współcze- 
sną kartę europejskiego teatru. 

Dlatego uważam za obowiązek kulturalny wpro- 
wadzenie Czapka na scenę polską, która dotąd 
ayt mało uwzględniała produkcję teatralną sło- 
wstską (z wyjątkiem rosyjskiej), natomiast zbyt 
mos silnie tkwiła w szabłonach francuskich. — 
„Słow afskość* wprawdzie nie jest znamienną Ce- 
phy — jak mówiłem — dramau Czapka; nie- 
mniej jeak jest dramat ten wyrazem ostatniej, 
międzynara towej fazy rozwoju teatru czeskiego a 
i pod tym względem jest utworem pouczającym. 

„R. U. R.“ nie będę streszczał, ami komento- 
wał, Uczyni to miły mój kolega po piórze, Bol. P., 
ze zwyklą sobie „zadumą melancholji*, której 
echa dochodzą mnie aż nad Wełtawę. E 

To, co napisałem, niech posłuży jako uwagi 
„wstępne i ogólne na marginesie właściwej recenzji 
mojego przyjaciela. 


jeste | 


KS „Marjan Szyjkowski. 


7 ERAKOWSEICH TEATRÓW 


OSTATNIE WYSTĘPY MIECZYSŁAWA FREN- 
KLA. Genialny artysta, niezrównany odtwórca F Ye- 
drowskich postaci Mieczysław Trenkiel ukaże się w 
roli Jenialkiewicza w .„Wiclkim człowieku do małych 

interesów" na scenie „Bagateli" jeszeze tylko cztery 
razy, a to dzisiaj, w sobotę 21 bm. oraz w niedzielę, 
poniedziałek i wtorek. 

„Wielki ezłowiek do małych intercsów* wypełnia 

codziennie widownię „Bagateli* do ostatniego miej- 
gea- 
WW niedzielę o gedz. 4 po poł. powraca na afisz 
gukcesowa sztuką Lakattosa .Pierścień z szafirem” 
z pp. Grabowską, Horecką, Miedzińską, Kwiatkow- 
"skim, Solarskim, (Winkterem. 


TEATR NA WAWELU. W b. sezonie powtarza 
teatr krakowski im. Słowackiego tak entuzjastycznie 
w cnłej Polsce przyjęte przedstawienia wawelskie, 
innugurujące je obecnie w sobotę 28 bm. „Odprawą 
+ słów greckich“ Jana Kochanowskiego. Przygotowa- 
+ do oświetlenia całego podwórza i sceny oraz 
pr y SĄ w pelnym toku pod kierunkiem dyr. Trzeiń- 
EKIÓ 4 
„ks ŚCIUSZKO POD RACŁAWICAMI* NA BŁO- 
NIĄCA KRAKOWSKICH. Prawie równocześnie 
przedstą "ieniem wawclskiem, bo w niedzielę = bm; 
występuje, teatr im. Słowackiego z drugiem przeđsta- | 
wieniem me wolnem powietrzu z nicbywałą u nas 
atrakcją „R, ściuszką pod Radławicami* na Błoniach 
na boiska „Wisły. Będzie to przedstawienie ze stro- 
ny teatru na wielką skalę, gdyż obok artystów gra- 
jących niektóre popularne postacie z utworu Anczy: 
cowskiego, w puzedstawieniun tem bierze bardzo liez- 
ny udział wojsko wszystkich rodzajów broni. (a u 
tworu Anczycowskiego pokazane hędą oczywiście 
tylko obrazy dające się zinscenizować pod gołem nie- 
bem, a więc: „Przysięga na rynku”, „Potyczka pod 
Kozubowemć, ..Barlosz Głowacki“, „Bitwa Raciawi- 
doka", „Nobilitacja*. Oprócz “wielkiej ilości wojska 
w przedstawieniu bierze udział banderja „Krakusów, 
orkiestra policji państw. oraz w części wokalnej 
znany chór Twa oratoryjnego. Niezwykłe to widowi- 
sko inscenizował i reżyseruje Ant. Piekarski. przy 
współpracy policji państw. Krakowa. Próby są już 
w pełnym toku. Sprzedaż biletów rozpocznie się w 
tych dniach w specjalnym namiocie na Rynku kra- 
kowskim od ul. Szewskiej. 


TEATR MIEJSKI IM. SŁOWACKIEGO: 
Sabota, 2ł bm.: „R. U. R”. : 
Niedziela, 22 bm. po poł: „Kościuszko pod Racła- 
wieami*: wieczorem: „R. U. Ja", 

Poniedziałek, 28 bm.: „R. U. R“. 

Wtorek, 24 bm, po poł: „Kordjan*; 
5. UA, 
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wieczorem: 


NE TEATR „BAGATELA“: 

b Sohota, 21 bm: „Wielki człowick do małych inte- 
rosów'. 

se Nicdzicla, 
Wioczorem: 
g Poniedziałek, 28 bm.: 
interesów“, 

+ Wtorek, 24 bm.: 


92 hm. po pol: „Pierścień z szalirem'; 
„Wielki człowiek da małych interesów". 
„Wielki człowiek do małych 


„Welki człowiek do malych inte- 


Teow“ | sig 

i TEATR MIEJSKI „OPERETKA': ; 

1 Sobota, 21 hm.: „Zaczarowana góra”. Ww 
— 


RFBFRTITARY KIN KRAKOWSKICH: 
KINO SZTUKA: „Maks w zamku duchów“, Ko- 
media. Program Maksa Lindera. 
KINO WANDA: „Afera diamentowa między Pary- 
żem a Amiryvka*. dramat. 


KINO REDUTA: „Tancerka z Wallow bara“, 
dramat w 6 aktach. 

KINO UCIECHA: „Wiosenne porywy“, dramat 
w 6 aktach. 


s.  Nadesłame. 


fAstyknty w tym dziale nie nachodzą nd Redakcji) 


Wdowa po SBrEŃCYy Lwowa 
ciężko chora, w szpitalu, nie majaca żadnych 
środków do życia. wraz z małoletniemi dziećmi, 
prosi za pośrednictwem Admiuistracji „Nowej 
Reformy", która nędzę sprawdziła, o wsparcie. 
Datki przyjmuje Admin. „Nowej Reformy" dla 
| „Wdowy po obrońcy Lwowa“, 


Dr. IGNACY BETTER 


ordynujo jak w latach ubiegłych ^, 
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„w BRYNIGY — Willa „BRAMUSU 711 | dziej przygrębiony 


(W. SA Sędzia przysięgły p. Jabłoński powró- 
cit, wobec czego przew. otworzył rozprawę prze- 
shickariom św. Brumera, powołanego przez oskar- 
życiela publieznego w sprawie osk. Kmiecia, stró- 
ża w karienicy przy ul. Jagiellońskiej 5. W cza- 
sie strzelaniny był obecny w tej kamienicy i wi- 
dział, jak Kmieć na polecenie różnych ludzi za- 
bral do kamienicy konia ułańskiego, za koniem 
zaś szedł ulan, który również wszedł na podwó- 
rze. Kmieć zdjąt z konia siodło, uzdę,” przeszu- 
kał terby skórzane, poczom zrowidował kiesze- 
nie wana. Kmieć mial również karabin, jednak 
św. nio wie, skąd go wziął; broń tę oddał na- 
stępnie jakiemuś nieznanemu ożobnikowi. Św. nie 
widział, aby Kmieć strzelał — jedynie przebiegał 
wzlbiż karcienicy z karabinem, w reku. r 

Św. Rajter Jan zeznaje w sprawie osk. Kubgli, 
o którym wogóle nie nie wie, co robił w dniu 6 
listopada, wobec czego przewodniezący rezygnu- 
je z dalszych pyłań i przystąpił do przesłuchania 
św. Jadownickiego, który podobnie, jak i poprze- 
dni w krytycznym daniu osk. nie widział. Św. Ku 
balowa, matka osk. stwierdza, że sya jej wyszedł 
z domu o godz, 9 a wrócił o 1-ej; ponadto nie 
nie wie. 

Św. Wagner w sprawie osk. Gebla, którego wi- 
dział ok ;ło godz. 11 w organizacji kelnerów. Po- 
za tem nic nie wie. w 

Przesłuchano następnie świadków w sprawic 
osk. Synowca. Powołano więc w pierwszym rzę- 
dzie świadka dowodowego Graja, który przyzna- 
je, że od wielu lat ma „złość” do rodziny oskar- 
żonege. Nic mówią między sobą, natomiast czę- 
sto biją się i procezują. , + 

Trek. wnosi na zaprzysiężenie świadka, nato- 
miast obrona sprzeciwia się. Sprzeciw obrony 
trybunał uznał za słuszny, wobec czego świadek 
zeznawał bez przysięgi. Symowca widział św. w 
ul. Szezepańskiej i Dunajewskiego około godz. 1 
po pol Co on następnie robił, św. nio wie, bo 
była „ciżba* i dużo „narodu“. Synowiec — mówi 
ów. — „miał coś w ręce, podobne to było do ka- 
rabinu, a mogla to być i laska“. 

Przew.* Na posterunku zeznaliście, ża Syno- 
wiec miał karabin. 

św.: Ja mówilem w „żandarmeryji”*, że miał la- 
skę luk coś jakby karabin. 

Adw, Szurley: Czy slużyliście przy wojsku i 
nie potraficie rozróżnić laski od karabinu? 

Św.: Jak ja slużyłem za Austryji, to karabinu 
nia mialem, poe 

Dr Heski: I dlatego Austrja upadła! 

Na tem zakończono przesłuchanie świadka i po- 
wołan» 4 świadków odwodowych. Pierwszy 
zeenawał Czepiec Wojciech z Bronowice, 
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tych 
który z osk. wiłział się 6 listopada po godz. 12 
w poł. Spokój już był w Krakowie. Broni nie za- 
uważylem. Św. Dąbrowska M. i św. Młynarczyko- 
wa wystawiają zgodnie alibi Synowca. 

Sluchano dalej św. Woźniaka, który podobnie 
jak i poprzedni świadkowie, wogóle o udziale osk. 
w zajściach nic nie wie; św. Sadzik osk. nie zna, 
wobac czego przesłuchanie jego niema żadnego 
celu, więe przew. polecił wezwać świadka Dab- 
rowską A.. w sprawie osk. Tuchowiczównej, któ- 
ra wyraziła się wobec świadka, że „jak nie po- 
zwolą odbyć zgromadzenia, to wartoby było za- 
brać piasku“. 

Przew wzywa osk. Tachowiczówną dla kon- 
frontacji z świadkiem, jednakże oskarżonej, która 
odpowiada z wclnej stopy, niema na sali rozpraw. 
Również nie było obrońcy dra Aschenbrennera, 
który dopiero po jakimś czasie zjawił się i oświad- 
czył, żo nicotecnošć osk. tłumaczyć należy cho- 
rcha. Nie zjawił się również osk. Piasecki, wobec 
czeg.) przew. przerwał rozprawę na kilka minut, 

sk *k 


Po przerwie oskarżeni jednak nie zjawili 
się, prok. dr Sozański zwraca się do przew., 
aby zechciał pouczyć osk., że 


MUSZĄ WSZYSCY NA RGZPRAWĘ REGU- 
LARNIE PRZYCHODZIĆ, 


w przeciwnym razie oskarżeni ci zostaną po 
myśli ustawy aresztowani I w przyszłości od- 


omtatnia nie potorole faszyzmu” 
Qliejalny komunikat włoski 


Rzym, 21 czerwca (PAT). Agencja Stefani. 
Komentarze pewnego odłamu prasy europej- 
skiej, oparte zresztą na fałszywych wiadomo- 
ściach, które pojawily się z racji okrutnego 
zabójstwa posla Matteotiego, oraz inwektywy 
tejża prasy przeciw faszyzmowi budzą tutaj 
wielkie zdumienie, Postępowanie to, pochodzą- 
ce zresztą z przyczyn, niezależnych od same- 
go aktu zabójstwa. które posłużyło tylko za 
pretekst, uważane jest przez epinię publiczną 
za próbę wtrącania się w wewnetrzne stosunki 
wioskie. Nie trzeba zapominać, że podobne za- 
hójstwa zdarzały się ostatnio we wszystkich 
krajach. 

Należy ubolewać nad zabójstwem także i z 
tego powodu, że przerwało onk dzieło zgody 
narodowej, któremu prezes Mussolini poświęcił 
bardzo wiele pracy, jak tego dowodzi ostatnia 
jego mowa w Izbie deputowanych, 

Nie ulega watpliwości. że zahójstwo nie po- 
derwie ani faszyzmu, którego Siła jest o wiele 
większa, niż to przypuszczają pewne koła cu- 
dzoziemskie, ani też rządu narodowego. Poli- 
cja i organy sprawiedliwości dzialają z całą 
stanowczością i bezwzględnością. Sytuacja jest 
zupelnie normalna. 


, Poszłiaki zaczynzją być coraz 
wyraźniejsze 

(Telefonem od naszego korespondenta). 
Wiedeń, 21 czerwca. Aresztowani jako podej. 
rzani o udział w zamordowaniu Matteotiego pod- 
legają ciągłym badaniom. Najpewniej zachowuje 
się Dumini, który powtarza swe groźby, że jeżeli 
zacznie mówić, to będzie czego słuchać. Najbar- 


i zdenerwowany jest Filipelli, 


padowe przed sadem 


NOwa REFORMA 


rowiadać będą z aresztu śledczego. Przew. dr 
Markiewicz oświadczył następnie, że absencje 
oskarżonych nadal tolerowane nie będą. 

Przesłuchiwanym miał być nastepnie św. 
Kawa w sprawie oskarż. Litowczenki. Ponie- 
waż obrona sprzeciwiia się -przesluchaniu, po- 
nieważ ten czuje złość do osk., przew. na rą- 
zie odroczvi przesłuchanie. natomiast odczy- 
tał list osk. z więzienia, który przychwycono 
przed kilku dniami." W liście tym osk. prosi 
świadków, których w liście wymienia, aby nie 
zeznawali źle o nim i nie dali mu zginąć w 
„polskiem więzienia”, Prosi ich dalej, aby ze- 
zaawali tak, jak on pisze. a więc ma podać, 
że ów Kawa ma złość do niego, dalej, że z ka- 
rabinum widzieli gó popołudniu a nie przed 
poludniem. Wszystko będzie dobrze, gdyż bro- 
ni go sen. Zubowiez (Wyzwolenie) z Warszawy 
i niczego się niech nie boją. i 

Prok. zastrzega sobie prawo ścigania osk. 
Lilowczenke o zbrodnię oszustwa, popelnioną 
przez to, że nusłował nakionić świadków do 
falszywych zeznań. Ponieważ obrońca Litow- 
czenki, sen. Zubowiez, chwilowo na rozprawie 
nie był obecny — przew. na razie przerwał 
badanie świadków w sprawie Litowczenki. 

Powolano wiee św. inż. Majera St., którego 
osk. Swezewski okradł w Hotelu Krak. Opo- 
wiada więc św., że drzwi do pokoju zostwy 
wyważone siłą przez bojowców, którzy w ten 
sposób wtargnęli do środka. Na czele tej bandy 
stala jakaś kobieta. Buszowali ci bojowcy po 
całym hotelu, włamywali się do mieszkań -= 
niszezyli i kradli. Po jakimś czasie zjawili się 
ludzie z ezerwonemi opaskami, którzy tym 
bandytotm kazali opuścić hotel. Św. skradzio- 
no znaczną ilość cennej biżuterji. Opowiada da- 
lej św. znane już szczegóły o atakowaniu poli- 
cji i wojska. | 
„Przew.: Jak się ci z czerwonemi opaskami 
odnosili do owych bandytów? 

Sw.: Mówili do nich po imieniu — prawdo- 
podobni dobrze ich znali. 

Św. opowiada dalej, że wdał się w rozmowę 
jednym z bojoweów, który trzymał straż w 
Hotelu Krak., i na zapytanie św., jaki będzie 
koniee zajść — odpowiedział ów. że oni niczego 
się nie obawiają, albowiem posiadają wszelką 
broń. nawet „eiergranaty', a mówiąc to, po- 
kazał św. jeden taki granat. 

S. Majerowa Janina, żona poprzednio zczna- 
jącego świadka, przedstawia zajścia, podobnie 
jak i jej mąż. 

Po przerwie nastąpila konfrontacja św. 
Dąbrowskiej z osk. Tuchowiczówna. Chodziło 
o piasek, który osk. T., miała wziąć ze sobą. T. 
twiordzi, że była mowa o piasku, jednak kilka 
kobiet mówiło o piasku, a nie tylko ona. 
Św. Dąbrowska oświadcza, ża z osk. T. widziała 
się po godz. i pop. — podczas gdy Tuchowi- 
czówna twierdzi, źe było to popołudniu. 

Dr Heski (do świadka): Gdv p. widziała sią 
z Tuehowiczówną, przemawiał ktoś z balkonu 
Kasy chorych? | 
Sw.: Nikt nie przemawiał. 

Dr Heski do Tuehowiczównej, Dlaczego p 
tn zeznała, że z balkonu przemawiał Klemen- 
siewiez, a miała to być o godz. 5 pop. Któż p. 
tak nauczył tłómaczyć się. 

Tuchowiczówna wyjaśnia, że pod Kasą cho- 
tych była dwa razy -— zresztą nie może sobie 
przypomnąć wszystkiego. 

Dr Aschenbrenner do świadka: 
rozmowę o piasku brała na serjo. 

Św. E, któżby takie babskie plotki brał na 
prawdę, 

Między obroną a Tuchowiczówną toczy się 

har „ZACIĘTY BójJ« 
o czas, w którym osk. T. była pod Kasą cho- 
rych. Chodziło bowiem obronie o wykazanie 
iż zeznania Tuch., któremi poważnie obciążyła 
p. Klemensiewicza, s4 nieprawdziwe. 

Następnie zeznawał św. Kawarski w sprawie 
osk. Litowczenki, którego św. widział z kara- 
binem. przewieszonym przez ramię. 


Czy p. tę 


który miał się przyznać, że © zamiarze uprowa- 
dzenia Matteoiiego dowiedział się cd Rossiego, 
utrzymuje jednak, że nie wiedział o zamordowa- 
niu i zemdlał gdy mu o tem doniósł Dumini. Ge- 
neralny zarządca stronnictwa faszystów Marinelli 
pozostaje nadal w więzieniu. Dzienniki twierdzą, 
że wiedział on o planie spisku i wyasygnował z 
kasy partyjnej pieniadze dla morderców Matteo- 
tieg». Prasa opozycyjna utrzymuje, że moralnych 
sprawców morderstwa należy szukać między po- 
stami. 

Wczoraj w godzinach wieczornych wypuszczo- 
no na wolność właściciela garażu i dwóch szofe- 
rów podejrzanych o współudział w spisku, gdyż 
okazala się ich niewinność. W mieszkaniach przy- 
jaciół Rossiego i Filippelego przeprowadzono re- 
wizję, lecz dokumenty o których policją wiedzia- 
ła, że istnieją, zniknęły. 

Miejsco pobytu Rossiego, który jest uważany 
za głównege winowajcę, jest w dalszym ciągu 
nieznane. 

Musselini zwolał na środę naradę poslów nale- 
żących do większości rządowej, na środę zapo- 
wiedziala również partja Socjalistyczna demon- 
stracja żałobne połączone z przerwaniem wszel- 
kiej pracy na przeciąg 5 minut. 
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Thiersohwald na usługach kemunistów 

Rzym, 21 czerwca. (PAT). Okazuje się, że 
Thierschwali przybył z Rosji w lutym i pobierał 
w tym czasie wsparcia od komunistów rzymskich, 
Później był używany przez faszystów jako wy- 
wiadowea, Pani Matteoli zeznała, żo Thiersch- 
wakl usiłował kilkakrotnie wśliznąć się do mie- 
szkamia jej męża, zawsze jednak odsyłano go do 
parlamentu, gdzie Matteoti większą część duia 
spędzał. Pani Matteoti wspomniała też, że mąż 
jej cświadczył o Thierschwaldzie, że jest to szpicel 
na dwie strony. © = - 
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Fay 


P. Ludwik 


(Telefonem od nas 


Warszawa, 21 czerwca. Na życzenie własne 
kierownika ministerstwa pracy i opieki spo- 
łecznej p. Gustawa Simona, został on zwolnio- 
ny przez p. Prezydenta Rzeczypospolitej od 
pełnienia obowiązków kierownika ministerstwa 
nracy i opieki spolecznej przy równoczesnem 
zleceniu mu pełnienia dotychczasowych funk- 
cyj do chwili objęcia urzędowania przez za- 
mianowanego równocześnie ministra pracy i 0- 
"Li psołecznej p. Ludwika Dzrowskiego do- 
tychczasowego posła nadzwyczajnego i mini- 


Konferencji w saruwlo bezechocia 
(Tdefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 21 czerwca. W dniu dzisiejszym 
premjer Grabski odbędzie konferencie z mini- 
strem przemysłu i handlu oraz z ministrem pra- 
cy i opieki społecznej. Tematem konferencji 
będzie sprawa pomocy dla bezrobotnych oraz 
zagadnienie kezrchocia. 


Polityczny testament Wilsona 


(Telegram wlasny „Nowej Reformy"). 

Nowy Joik, 21 czerwca. Dzienniki w Baltimore 
donoszą, że zarząd amerykańskiego stronnictwa 
den«kratycznego otrzymał nicznany dotychczas 
testament polityczny Wilsona, W  testamencia 
tym Wilson wyraża życzenie, ażeby Stany Zjed- 
noczone przystąpiły do Ligi Narcdów i do mię- 
dzynarcdewcgo Trybunału rozjenczego w Wadze. 
Wilson żąda dalej radykalnego zqiniejszenia po- 
datków i liberalnego stosowania ustawy antyal- 
kohalowej. 


Ronterencje Heriola z francuskimi 
wierzycielami Rosji 


(Telegram własny „Nowej Reformy). 


Paryż, 21 czerwca. Prezydent ministrów Her- 
riot cdhył wczoraj konteroncję z przedstawiciela- 
mi francuskich grup przemysłowców i kapitali- 
stów poszkodowanych skutkiem rewolucji w Ro- 


nych dla sformułowania pretensyj o odszkodowa- 
nia, 


DZIAŁ GIEŁDOWY 


Papiery dywidendawe w Warszawie 


z dnia 21 czerwca 1924 r. 


W złotych 
Transakcja 
5:75 
370—875 
050—051 


ARCJE: 
Bank Handlowy , « « « « » a 
Bank Zw. Spa Żare. esaou 
Cegielski « « « « a 4 a 4 4 va 


Parowozy « «e. «a ra 1 a i. 0:30 — 0:33 
Startesiowice ou. «.«.... 235—237 
Zieleniewski 4... 0 0 © © s » 825—342 


Żyrardów .. » 
WaberDuseh «0 a o «5 a «ss 
Nafta Polsha « 
Spirytus .. 
thodorów «vasre» 


45:00 — 46:00 
5:25 — 5:35 
6:63 
150— 145 
4:80 — 175 


...« . a 
Cmielótww « « « «4434824 — 
Nobel s.. « « » «+: > «+« aaa 155 - 1:60 


Bank Przem. LWÓW . « « s « 4 0:30 - 0:32 
Bani Małopolski « « « « « "+ — 
Trzebinia as « « © « 20 9 08 — 
Ursus . ««4:44403341 04 110 
Bruksella .........0 ++ — 
Amsierdam +. «« «o os ** "= 
Krakus « e a a o o ua 0»: = 
Tepege « ru u e a oo a e» * -r 
Powsz. Bank Kred., esos » * — 


Ziemski Bank Kred., . . «. « * 

Zurych, 21 czerwca, (PAT). Otwarcie gielly: 
Holandija 210%, Nowy Jórk 56350, Londyn 2440 
Paryż 8035, Madjelan 2410, Praga 1065, Buda- 
peszt 00065, Pokareszł 247, Diałozród 670, S0- 
fjs 407. Wiedeń 00079 3,5. 


Po zamknięciu kroniki 


ZLOT OKRĘGOWY SOKOLSTWA W ZA- 
KOPANEM, jaki się odbędzie w dniu 29 czerw- 
ca.br., obudził wielkie zainteresowanie W ca- 
iym kraju nie tylko ze względu na liczny zjazd, 
efektowne ćwiczenia. tańce góralskie i krakow- 
skie. ale także z powodu połączonych z nim 
jedno- dwu i trzydniowych zajmujących wy- 
cieezek turystycznych w Tatry. 

Zarząd okregu krakowskiego z prezesem E. 
Kubalskim oraz komitetem miejscowym z dyr. 
Stopowym na czele dokiadaja starań, ahy prze- 
bieg tego zjazdu odpowiedział wszelka wyma- 
ganiom i zadowolił licznych spodziewanych 
uczestników. 

ULGI KOLEJOWE NA ZLOT SOKOLI w 
ZAROPANEM. Dyrekcja kolei w Krakowie 
zapowniłia na podstawie zezwolenia minister- 
stwa kolei nezestnikom zlotu przejazd z Era- 
kowa do Zakopanego za cenę pelnego biletu 
trzeciej klasy. zaś z powrotem polowę ceny 
Diletu czwartej klasy. 

Wyjazd osobnego pociągu Z Krakowa na- 
stani w sobote dnia 28 czerwca o godz. 3 popa- 
ładniu. Przyjazd do Zakopanego tego samego 
dnia o godz. 9 wieczorem. 

SZCZEGÓŁY WIELKIEJ KATASTROFY 
OKRETOWEJ. Z Chrystjanii nadchodzą obec- 
nie bliższe szczegóły o wielkiej katastrofie o- 


krętowej u wybrzeży Lafotów, o czem wczoraj; 


doniósł telegram. Okazało sie, że śmierć zabra- 


ła znacznie więcej niż 17 ofi. których liczby; 


jednak dotad nie ustalono, glvż protokóly 
kretowe „Haakona Jearl“ 

krętem. 
_ Uczyniono wszystko, by uratować pasaże- 
rów. Tuż przed zatonięciem okrętu przeszukano 


ô- 


- 


8ii, Konferencja miała na celu ustalenie wytycz- |: 


zatonęly wraz z ©-! 
Í 


Nr. 140. 


arswski mianowany MIR 
Bratg i obieki smolerznej 


Rymisia dotychczasowego kierownika p. Simona 


zege korespondenta). 


stra I klasy Rzeczynospolitej Polski przy rzą: 
dzie Związku Socjalistycznych Republik Rad. 


ZMIANA NA STANOWISKU POSŁA POL- 
SKIEGO W MOSKWIE. f 


Warszawa, 21 czerwca. W kołach lewieo- 
wych twierdza, że w razie odwołania p. Da- 
rowskiego z Moskwy na stanowisko posła pol- 
skiego w Moskwie powołany będzie p. J. Ra- 
dziwiił albo p. Jodko-Narkiewiez. 


| w= 
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wszystkie salony i kajuty. by ocaliė śpiących. 
Rozgrywaly się ścinające krew w żyłach sce- 
ny. „Król Harald“ pozostatł jeszcze 2 godziny 
ny. „Król Harald“ pozostał jeszcze 2 godziny 
wraz z ocalonymi i zwłokami do Bogoe. Za- 
topiony „Haakon Jearl“ był najstarszym okrę- 
tem Towarzystswa Norden Fjaeldsken, miał 
500 ton pojemności i mógł pomieścić 250 pa- 


sażerów. 1-444 tym 
a ma 7 | zen WE a 
Z INSTYTUTU CHEMICZNEGO. W poniedzia- 
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lek, 23 bm. o godz. 6 wieczorem odbędzie się w 
sali Instytutu chemicznego (ul. Jagiellońska 22, 
II p.) posieńzenie Polskiego Tow. chemicznego, 
jna którem inżynier gazowni m. p. dr J. Doliński 
wygłosi od:zyt pod tytułem: „Nowsze aparaty do 
kontroli gazów spaleniowych* (z pokazami). 

POPISY UCZNIOW Konserwatorjum Tow. Mu- 
|zyczneg» w Krakowie w sali Starego Teatru onl- 
będą się w dniach 22, 23, 24 i 25 bma z tych 
pierwszy w niedzielę jako poranek o godz, 11, na- 
stępne w poniedziałek, wtorek i środę wieczorem 
© gedz. 734. Współdziwłają nezniowie klasy kur- 
sów najwyższych, jak prof. Chmielewskiego, Krzy 
ształom iza, Łabuńskiego. Wierzuchowskiego It 
W pcranku bierze udział również orkiestra nez- 
nijv Kcmserwatorjum. MAE do nabycia u J. 
Lipskiego. Sławkowska 8. 

STARANIEM ZWIĄZKU INTELIGENCJI POL 
SKIEJ odbędzie się w parku Krakowskim festyn. 
który ze względu na cele humanitarne jako też 
za wzęlędu na szereg przygotowanych niezpo 
dzianek zeromadzi jak najszersze warstwy tutej- 


szej lrdnošsei, 
„WRAZENIA Z OLIMPJADY*. Odczyt s po- 
wyższyju tytułom wygłosi p. Mieczysław Wiśniew- 
ski, uczestnik zawodów olimpijskich, znany bram- 
kar: T: S. „Wisła“ w sali Domn robotniczego, nl 
Dunajewskiego 5, H p. w piątek 27 bm. 0 godz 
8 wieczór. Dochód przeznaczony na budowę bol- 
ska Rcbotn. Elnbn Sport. „Legja”. Ze względu 
na osobę prelegenta i ze względu na nader cieka- 
wy temat, odczyt ten powinien niewątpliwie zgro- 
madzić cały krakowski świat sportowy. 

KURS KATECHETYCZNY. Z Warszawy dono- 
szą: Nąpzelny wizytator nauki religji zawiadamia 
że od 18 do 24 lipca b. r. odbędzie się w Lublinie 
kurs katechetyczny dh księży profektów z całej 
Polski. Zgłoszenia na kurs przyjmuje do 25 czerw- 
ca naczelny wizytator nauki religji Ministerstwo 
wyznań religijnych i oświecenia publicznego, Ba- 
gatela 12). 
ewen Mr C U T T 
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Dzisiejsze posiedzenie Sejmu 
(Teiefonem od naszego korespondentakh 
Warszawa, 21 czerwca. Sejm kontynunje dziś w 
dalszym ciągu dyskusję nad preliminarzem minl 
sterstwa spraw wewnętrzaych. Pierwszy zaben 
głos pos, Chrucki (ukr. soc. dem.) wysuwa sze. 
reg zarzutów ogólnej natury przeciw rzek OMmemii 
uciskowi Ukraińców w Polsce. Jako przykład 
przytacza fakr zakazu arch. Włodzimierozwi we- 
zwanemu na świadka w procesie Szmaragda na 
wyjazd do Warszawy. Drugi z kolei przemawiał 
poa: Krenicz (Niemiec), który w przemówieniu 
swojem zaznaczył. że ministerstwo spraw Wewnę- 
trznych jest gniazdem wstecznictwa W Polsce. i 
stoeunk: do muicjezości narodowych zależna jes 


lata i znaczenia państwa. Głos: „Tylko wia trze» 
‘ha trzymać w garści”! Kzonicz: „Zobaczymy, jak 


daleko pan zajlrie z tą zabawą”. Głos: „A jak 
wy wypełniacie traktat wersalski?“ Kronicz: „My 
tu jesteśmy obywatelami państwa polskiego. Nas 
obchodzi Polska a nie Niemcy. Polska ma w Niem 
czech przedstawicieli dyplomatycznych i ci mogą 
itam interweniować, o ile zachodzi potrzeba”. Ka, 
i Raczyński: „Pańska mowa jest mową nielojalnega 
obywatela“. d 
|ZAKOŃCZENIE BADAŃ W SPRAWIE PPP. 
Felefonem nd naszego kerespondenta). ; 
Warszawa, 21 czerwca, W dniu wczoraj 
szym obradowala specjalna komisja dla bada- 
nia tajnych orgasizacyj. Mimo tajności obrad 
D koluarach twierdzono, że komisja ukończy- 
la już śledztwo w sprawie organizacii P., P, Pu 
oraz w sprawie ..Straży poznańskiej“. Zebra- 
jny materjal przedlożžony ma być komisji al- 
ministracvinej i wojskowej na wspólnem po- 
siedzeniu. Referat w sprawie P. P. P. przydzie= 
lono pos. Pregerowi (PPS), referat w sprawie 
„Straży poznańskiej* pos. Chacińskiemu (Cha» 
decja). i 


J 
WIZYTACJA WOJSKOWYCH CENTRUM 
PRZEMYSŁOWYCH. a] 
(Telefnnem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 21 czerwca. W bieżącym tygo: 
dniu. en. Sikorski w towarzrsiwie szefa szta- 
phu zsnerunego Hallera udaje się na obiazd 
j kody centrum przemysiowych. Minis 
ster zwiedzi niewatpliwie również fabrykę sq- 
molotów w Lublinie. 
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| eI SPADEK DOLAROWY bO PODJECIA. —- 
: Władza polskie poszulewią rodzinę śp. Jtsefa Wal 
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ibm Który w r. 1917 zmarł w Palmemton Pa, po 
p tosinwiijac wlowg Katarzynę i 5 dzieci. zamie 
zkałych w Małopolsce, Zmarły byt mysczpieczony 
na korzyść wymienionych osób na kwotę 100. 
dolarów. Ubezpieczenie to jest abcenie do podję: 
cia. ` Mkaa 
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portowej, co na razie nie jest możliwe. 


zniesienia opłat wywozowych od wszelkich ga- 
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Diarjusz ekonomiczny 


— Rada ministrów na posiedzeniu dnia 20 
b. m. uchwaliła projskt rozperządzenia prezy- 
denta Rzaczygospolitej w sprawie taryf celnych. 
Projekt ten uzgodniony na ostatniem posiedzeniu 
komitetu ekonomicznego ministrów wchodzi w życie 
w 15 dni po ogłoszeniu odnośnego rozporzągzenia., 

— Wartość obiegu pieniężnego w Polsce 
wynosi 433 miliony złotych. Jest to najwyższy 
obieg notowany od roku 1921. 

— Rokowania z koncernem francuskim 
w sprawie budowy portu w Gdyni nie zostały 
ukończone z powodu różnicy poglądów na spłatę 
należneści. Panuje jednak przekonanie, że reko- 
wania zostaną pomyślnie zakończone i prace nad 
portem rozpoczną się w roku bieżącym. 

— Podobno są w toku rokowania w spra- 
wie przemiany Królewskiej Huty i Huty Laury 
na przedsiębiorstwo polskie. 

~- Magistrat Królewskiej Huty organizuje 
samopomoc d'a tysięcy bezrobotnych. Magistrat 
wezwał kupców do redukcji cen. 

— Właścicie kopalń węgla I przedstawiciele 
Związków górniczych podpisali nmowę regulującą 
nowe warunki pracy i obowiązującą od dnia 30 
czerwca b. r. 

— Madeszia wiadomość z Katowic, że cyn- 
kownie śląskie nie przechodzą kryzysu. Przeciw- 
nie, prosperują dobrze, pracują normalnie i wywożą 
wiele towarów za granicę, dzięki konjankturze, 

— ilość węgła skonsumowana w miesiącu maju 
w roku 1923 na Górnym Śląska wynosiła 688.575 
ton. Natomiast w maju 1924 r. skonsumował Gór- 
ny Sląsk swojego węgla 692402 tony. 

— Zniazka ca na obuwie. Koła miarodajne 
zapowiadają, że w najbliższych dniach nastąpi 
znaczna zniżka ccł na obuwie zagraniczne, dotych- 
czas bowiem nubuwio było jednym z najdroższyca 
przedmiotów powszschnego użytku, przekraczając 
znacznie ceny zagraniczne. 

— Ma zebraniu kupców i rzemieślników 
w Bielsku, w sprawie redukcji cen aświadczony, 
że z powodu podatków trudno jest o zniżkę cen. 
Oto jak po szamnjch zapowiedziach obniżenia po- 
stępnją kupcy śląscy. Tego rodzaju załatwienia 
sprawy możaa sią było spodziewać. 


— Spacjalne komisje zostały wydelegowane; 
które | 
przystąpią do oszacowania objektów fabrycznych | 


przez dyrekcję monopolu tytoniowego, 


i ich ew. zakupna od jeszcze iatniejących większych | 
prywatnych fabryk tytoniowych. 

— Po raz plerwszy rano we czwartek no- 
(owal „Temas* kurs złotego 350 franków za 
100 złotych. 

= Sytuacja w przemyśle żelaznym na nie- 
mieczim Górnym Slasku pogorszyła się znacznie. 
Silnie daje się odczuwać konxurencja zagraniczna. 
Francja i Delgja rzucają na rynok surowe żelazo 
w wielkich ilościach, 


Przesiłenig na Górnym Sląsku 
wzrasta 


Sytuacja na Górnym Sląsku pogarsza się z dnia 
na dzień, a przesilenie przybiera rozmiary wprost 
katastrofalne. Wszyscy potracili głowy. Konferencje 
zwoływane nie dochodzą do skutka, 

Dwóch dyrektorów Hoty Pokoja uciekło do Nie- 
miec, a opowiadają, że również z Haty Bismarka 


miecz 


dwaj dyrektorzy wyjechali 
Huty żelazne są albo zupełnie zamykane, 
praca w nich jest ogromnie zredukowana. 
Przesilenie obejmuje nietylko katy, lecz i ko- 
palnie węgla. Zarządy miast położonych w okręgu 


na stronę niemiecką, 
albo 


cyjne, ani ra zapomogi dla bezrobotnych, co w znacz- 
nej mierze zaostrza położenie. Przemysłowcy doma- 
gają się kategorycznie zamówień rządowych dia 
hnt oraz zaprowadzenia 9-cio godzinnego dnia pracy. 
Oświadczają oni, że inaczej absolutnie nie są w sta- 
nie prowadzić hut j produkować na eksport, 

Liczba bezrobotnych rośnie ciągle, a wraz z nią 
rośnie niezadowolenie i nędza. Konferencja w spra- 
wie dalszej redakcji zarobków w wielkim przemy- 
śle gorroślęskim została zwołana na 20 b. m. Kon- 
ferencję zwołałi przemysłowcy, ale w ostatniej 
chwili ją odwołali, albowiem do Katowic przybyli 
dwaj delegaci z ministerstwa przemysłu i opieki 
społecznej z Warszawy. Delegaci rozpoczęli bada- 
nie przyczyn przesilenia w kierunku, czy masowe 
wydalania robotników eą bezprawne, czy też uspra- 
wiedliwione zastojem, We środę przyszło do wy- 
kroczeń w Hucie Królewskiej przeciwko urzędnt- 
kom huty. Robotnicy wpadli do biur i zażądali usa- 
nięcia robotników mieszkających po stronie niemiec- 
kiej. Pomiędzy robotnikami przyszło do bitki, któ- 
tej kres położyła dopiero interwencja policji. 


ž Znaczenie eksportu drzewa 
dla bilansu handlowego 


Wedle zestawień głównego Urzędu statystycz- 
nego za cały rox 1023, łączna wartość eksportu 
drzewa w stanie nieobrobionym i półobrobionym 
(t. zw, surowca í półłabrykatów) wynicsła 114 mi- 
ljonów 62 tys. 178 fr., co stanowi około 10 proc. 
całości naszego eksportu, który w tym okresie 
osiągnąt wartość 1.135,586.653 fr. zł. Dla ścisło- 
ści należy zaznaczyć, że wskutek gwałtownego 
spadku cksportu drzewa w ciągu czterech osta- 
trich miesięcy roku ubiegłego, ogólna ilość wy- 
wiezionych z Polski w roku 1923  materjałów 
drzewnych (1,542.566 t.), nie dosięgła normy, od- 
powiadającej (faktycznej zdolności eksportowej, 
które obliczenia [xchowe oceniały na 3 do 4 mil. 
ton. Jeżeli nadto uwzględniany, że ustawa o dani- 
nie lasowej zezwala na wycięcie w lasach, nieob- 
ciążonych służednościami S+etniego etatu rębne- 
go w Ciągu lat trzech, dojdziemy do wniosku, że 


wskutek znacznego wzmożenia produkcji rocznej, 
którą ministerstwo rolnictwa ocemiu na 29,000.000 
tm., Poiska mogłaby wywieść w ciągu bieżącego 
roku bez uajmuiejszej szkody dla gospodarstwa 
krajowego około 5,000.000 ton materjałów drzew- 
nych. 

Jeżeli dalej przyjmiemy, że w myśl obliczeń 
głównego Urzędu statystycznego za cały rok 
ubiegły, przeciętaa wartość jednej" tony wywożo- 
nych z Polski materjałów drzewnych wynosi oko- 
ło 29 fr. zł, to nawet po uwzględnienin prawdo- 
podobnej 10-procentowej zwiżki cen na rynkach 
zagrumicznych, dojdziemy w ostatecznym wyniku 
do wrio.ku, że Polska mogłaby w roku bieżą- 
cym cciągnąć z eksportu msterjałów drzownych 
pokaźną cyfrę około 130,000.000 fr. zł. 

Osiągnięcie tej pozycji, która w poważnej mie- 
rze mogłaby się pmzyczynić do przywrócenia ak- 
tywności naszego bilansu handłowego, wymaga 


węglowym, nie mają środków na roboty inwesty- | mi 
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mortepiany, pianina oprócz no« 
{wych zawsze większy wybór 
orazyjnych, po cenach i warunkach 
bardzo dogodnych, w najstarszym 
rełodzie fortepianów Zygmunt Raba 
nast, Kraków, ul. ćw, anny 3. Na 
każdy osazyjny instrumeut gwa- 
raneja dziesięciełetnia, 912 


Chazja? 


tna, oraz kredens orzechowy do 


Jadalnia czarno: 


Firm, 2063/23 
Spółdz. I, 174 
W rejestrze spółdzielni wpisano: 

1) Numer kolejay wpisu: 1. 

2) Firma i siedziba: „Handlowy 
Bank Spółdzielczy z ouraniczona 
odpowiedzialnością w Krasowie*, 
po niemiecku: „Handelgenossen- 
schaftsbank mit beschränkter Haf- 


910 


dębowa, komple- | tung in Krakau“, Członkowie odpo- 


wiadają za zobowiązania spółdzielni 


do sprzedania, Fiorjańska 16, par- | zdeklarowanym udziałem oraz dal- 


941 


ter oficwua. 
6 odynia Za zł. 270 vtrzy- 
USA macie 12 sztuk my: 
de? to iletowych. Leserkiewicz i Ska, 
Kraków, Rynek a dom „Wene ki”, 
588 


kpamienie młyńskie fabryki 
M J. Trapp, Pilzno (Czechosło- 
wacja), poleca za składów Rol- 
industria S. A. Lwów, Fredry 9, 

Używajcie tylko pu- 


878 
P AN IE! der, mydło i proszek 


alkaliczng Dra Lustra. Loserkie- 
wicz i Ska, Kraków, Ryrek 11, 


dom „Wenecki“, 692 
raędkio, kalusony długie 


koszule krutsie, bielizna dám- 


ska, krawaty, pożcnochy, akarpetki, 
rękawiczki, płazeczo, przościeradła, 
ręczniki, kostiem$. spodchki kapis- 


szą kwotą do wysokości dwukrotnego 
udziału. 

3) Przedmiot przedsiębioratwa: 
Udzielanie członkom pożyczek na 
zastaw towarów, nie ulegających 
zepsuciu, złożonych we własnym 
i wynajętych magazynach w wy- 
sokości nie wyżej 750/, wartości 
rynkowej tawarów i na termin do 
6 miesięcy, Towary winny być 
ubezpieczone na sumę conajmniej 
o 10% wyższą od sumy pożyczko- 
wej i na termin o miesiąc dłuższy 
od terminu pożyczki, przyczem pe 
lice ubezpieczeniowe, wystawione 
na imię spółdzielni lub okaziciela, 
winny być przechowywane w spół- 
dzielni. 

Nadto są przedmiotem przedsię- 
biorstwa dalsze czynności, wymie 
vicne w $ 2 statniu, 

Działalność spółdzielni nie jest 
ograniczona do członków, 

4) Udział wynosi 10,C00,0C0 mkp., 
płatny w całości z chwilą przystą- 


lowe — najtaniaj polosa „Au Bon |pienia do spółdzielni, względnie 
Marche", Kraków, ul. św, Tomasza |g chwilą zdeklarowania dalszych 


20, przeczn. ul. Vforjaůekķioj. 


Czepki 


gamowo i kostiumy 
do kąpieli. Lesor- 


528 | ndziałów. 


5) Członkami Zarządu (Dyrekcji) 
są: Marceli Kordaski, przemysłowice 
w Krakowie, przy nl Florjańskiej 


kiawicz i Ska, Iiraków, Rynek 11, | L. 30, Bolesław Inmergliiek, prze- 


dom „Wenecki“. 


FORTEPIANY 
! PIAEIRA 


Nadaren? wielki transport! 
Geny bezkonkurencyjnie niskie. 


Sprzedaż ua raty, 


Helena Śmolatską 


Mraków, ulica Szewska L. 9. | wypisanem 


89 | mysłowiec w Krakowie, przy ulicy 


Leleweia L. 8 : Bolesław Bachner. 
urzędnik prywatny w Krakowie, 
przy ui. Łopzowakiej L. 47, 

6) AJ E= 

b) Pismem przeznaczonym do 
ogłoszeń jest dziennik krakowski 
„Nowa Reforma“. A 

c) 

dy Zarząd (Dyrekcja) składa się 
z trzech członków, a podpisuje 
firmą spółdzielni w ten sposób, Że 
pod wydrnkowunem, wyciśniętem 
stampilją lub przys kogokolwiek 
brzmieniem firmy 
um eszczą którzykolwiek dwaj dy- 
rcktorowie swe podpisy kollektywnie. 

e) Zarząd nie jest ograniczony 
w swych aprawnieniach. 

f) Statut nie zawiera postanowień 
o zastępcach członków zarządu. 

g) Przepisy o likwidacji zgodne 
z Ustawą, 

Dzień wpisu: 34 grudnia 1923. 


E | sat okręgowy jako kandlowy w Krakowie 


3 Giga acl Drukarni Literac 


Oddział II, dnia 22 grudnia 1923 r. 


© Zyłoszen 


Stattera, Kraków, Rynek główny L. 8. 986 
|= f] 
| WOZKI DZIECIĘCE „z 
Gumy obziąga ma poczekaniu €26 


PieciHGWICZ, td. M 


Reklama dźwignią przemyslu! 
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BAZAR PU 


pierowym, domowo: gospodarczym, 


Ceny bezkonkurencyjne. Gatunek towarów nienaganny. 


Obsługa grzeczna i 


Przy każdem zakupnie towarów udziela się znacznej 
premii. Towar zamówiony z prowincji zostaje bez- 
zwłocznie wysłanym. Linje kolei elektrycznej 3, 5, 6 

prowadzą aż przed sam budynek Bazaru. 


POPP. O©OPOPPYO 
Potrzeba chłopców 

do rozsprzedaży dziennika! 

LAA AAA AA A 


kiej w Krakowie, ulica Jagieilońska L, 10, s ~ 


A AAKA 


A g 
2.000 dolarów 
na zabezpieczenie hipoteczne za dobrem oprocentowaniem 


poszukuje przemys 
ia pod „Pewność“ do Biura ogłoszeń Feliksa 


Chrześcijański Dom towarowy 


LSK S. A.“ 


W KRAKOWIE 


obok Głównej poczty 
poleca towary w działach: 


bławatpym, wełnianym, obuwiowym, galanteryjoym, pa- 


spożywczym, meblowym, koszykowym i t. p. 


Konjunktura ħa rynkach zagranicznęch, która 
w latach ubiegłych Pyła dia cksportu polskich 
materjałów drzewnych naogół korzystna, ulogła 
w ostatnich czasaęji — za sprawą szeregu czyn- 
ników natury ouólno-gospodarczej i fiskakicj — 


emu pogorszeniu. Notowana w ostatnicn 
yeach nu tle ogóźnego wzrostu drożyzny w 
złocie zwyżka ećn robucizny w związku z iedno- 


czesnem podrożeuiem uwyły kolejowej, opłatami 
wywozowemi i wzmożeniem świadczeń podaiko- 
wych, obeiążających przemysł drzewny wo znacz- 
nio wyższym słopniu, aaiżeli inne gałęzie wy- 
twórczości krajowej (damna kwowa), sprawiły, że 
wyroby polskicgo przemysłu ćrzewnogo z trudno- 
ścią tylko wytrzymują konxurencię innych kra- 
jów, które zapewniają eksjortewom wszólkie imo- 
żliwe ulgi w zakresie podatków, taryt kełejo- 
wych i t.d. Tak n. p. Finlandja, bogata w ecane 
gatunki drzewa, poszukiwanego na rynkach eu- 
«opejskieh, zniosła całkowicie obowiązujące w la- 
tach 1920 i 1921 opłaty wywozowe. Czechoslo- 
wacja uchyliła w stosunku de materjałów drzow- 
nych, przeznaczonych va eksport, wymiar podat- 
ku przemysłowego. Polityka rządu czeskorslowwu- 
kicgo, udzielająca poparcia eksportowi drzewne- 
mu, odniosła teu skutek, że wywóz matariałów 
drzewnych z Czechosłowacji osiągnął w roku 3923 
cyfrę 3,840.000 ton, eo stanówi bardzo znaczny 
wzrost w stosunku do normy, osiągniętej w roku 
1922 (2,254.000 ton). 

Eksport rosyjski jest wprawdzie jeszcze bardzo 
nieznaczny (około 360.000 ton w roku 1923); nio- 
pokojącem mogłoby być jednak to, że w r. 1923 
wzrósł dwukrotnie w porównaniu z r. 1922, 

Ostatnio w łonie rządu zasadniczo zwyciężyli 
ogląd, że należy podtrzymać tę ważną pozycją 
bilansu handlowego, jaką stanowi eksport drzewa. 
Zmiżenie taryf kotcjowych, które wejdzie w życie 
1 lipca, przyniesie potamienie transportu do Gdań- 
ska przeciętnie o 10 procent, «o przy odległo- 
ściach okolo 60 km. zrobi mniej więcej 1 zł na 
1 metrze sącścienuym. Opłaty wywozowe na pa- 
pierówkę, słupy telegwaliczne i kopalniski będą 
czasowo zawieszone. Podatek obrotowy od eks- 
portu drzewa już został obniżony z 2 i pól proc. 
na 1 procent we wszystkich kierunkach z wyjąć 
kiem Gdańska, co do którego trudności formalne 
zapewne w najbliższym czasie będą usunięte, 
tak, że i w tej relacji obuiżka podatku obrotowe- 
go będzie miala zastosowanie. Zanosi się wkońcu 
na ponowne dozwolutie kredytów frachtowych na 
podstawie weksli i gwarancyj handlowych. 

Wszystko te są jednak tylko środki połowiez- 
me — zwłaszcza, że nie rozwiązują one problema- 
tu najcięższego: kredytowego: Od dalszego roz- 
woju konjunktury światowej będzie zależało, czy 
będą one wystarczające na podtrzymanie ekspor- 
tu polskiego drzewa. Konjunktura ta zależy glo- 
wrnie od dwu czynników: od uregulowania sto- 
sunków między Francją a Niemcami, oraz od na- 
pływu kapitałów amerykańskich do Europy. — 
W obu tych kierunkach szanse obocnie są nieco 
lepsze, niż jeszcze przed kilku miesiącami. Tukwa- 
mo  niebezpieczeństwo konkurencji rosyjskiej, 
którego na ten rok wialee się obawiano, nie jest 
dotąd tak groźnem . 

O ile jednak nie ziściłyby się nadzieje, przywią. 
zywane do powyższych hortoskopów, to wówczas 
podtrzymanie zdolności eksportowej naszego prze- 
mysłu drzewnego będzie wymagało — i to za- 
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twnków drzewa nieobrobionega, i dalszego zniże- 
nia podatku obrotowego w eksporcie, a nadto 
zapewnienia przemysłowi drzewnemu wysłatnych 
i tauich kredytów. Reba. 


Wyłosowanie 5,600 dolarów 


Ciągnienie premji na ogólną surnę 115.000 
dolarów, które rozlosowane będą pomiędzy 
poskdaczy D-proccntowej pucemjowaj pożyczki 
dciarcwej, cdbędzie się nicodwcłalnie w dniu 
1 pca b. r. w Urzędzie pożyczek paitstrowykh 
przy ulicy Senatorskiej. 

Wytpiata premij nastąpi ziczniocznie w od- 
działach Banku Polskie 

Zaznaczamy, iż w dniu 1 Hwa wylosowano 
będą wyjątkowo dwie premje po 40.000 dola- 
rów, w następmych bowiem cągnencąch, odr 
bpwanych co kwartał. do wyprwaiw będzie tyl- 
ko jedna premja 40.000 dolarów ohok szeregu 
pomiudejszych premij. 

Ze względu na to, iż emisja pożyczki doli- 
rowej wynosi tylko 1 uuljon obligacyj, a znacz- 
na ieh część została już rozkupiona, spodzie: 
wać się należy, iż w bankach zabraknie wkróte 
ea obligacyj ną sprzedaż. 
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2 Targów Wschodnich 


Instalacje elektryczne, jako objekt wystawowy. 
Jedno z wielkich przedsiębiorstw elektrotechnicz- 
uych z Gdańska zwróciło się do zarząsiu Targów 
Wsehodnich z propozycją ureądzonia na wystwie 
targowej bezpłatnych instalacyj elektrycznych. 
Jośli się zważy, że płace wystawowy obejmuje 
przeszio 24400 netrów kwadratowych, projekt 
tej na amerykańską skalę zakrojonej reklamy 
będzie jednym z dalszych objawów zapocząjaowa- 
nej w zeszłym roku akcji nad gospodwwaam zbii- 
żuniem się polsko-gdańskiem O wzrastającej w 
tym kierunku tendencji świadczą zresztą liczne 
zgłoszenia z Gdańska na TV Targi Wsebeńmie, 
przyczeia micktóre przedsiębiorstwa za „Stocznią 
sSudnską na czele zamówiły przestrzeń, przełera- 
czającą 100 metrów kwadratowych. „Danziger 
Neucste Nachrichton* zapowiadają w tym roku 
wycieczkę kupeów gdańskich na Targi Wschodnie 
i- wydanie specjalnej broszury, poświęcouej Tar- 
gom Wschodnim. S-t 

Grupa szwajcarska na IV Targach Wschodnich. 
Po raz pierwszy ukaże się tego roku na IV Tar- 
gach Wschodnich, obok sekcji francuskiej i au- 
strjackiej, specjalna grupa przemysłowców szwaj- 
carskich. i 

Pierwszy publiczny koncert radjotelegraficzny 
w Palsce, Stwaniem zarządu Targów Wschodnich 
nryądzony będzie na tegorocznej wystawie Tar- 
sów Wschodnich koncert radjotelegraliczny. Wie!- 
ki aparat ofłbiorczy, zbudowany pod kiorownie- 
twem inżyniera libańskiego, będzie mógł odbie- 
rać faule zagranicznych stacyj nadawczych, Dla 
zwiedzających Targi Wschodnie będzie ten piurw- 
szy raujotelegraliczny koncert w Polsce miłą 
urakcją. 

Nowe pawilony na Targach Wschodnich. O nic- 
sdtmącem Ii w tym roku zainteresowaniu Targa- 
mi Wschodniemi swiadazy silny ruch budowtany 
na placu wystawowym. Mimo znacznych koszaów, 
przystąpiły do budowy własnych pawilonów dwie 
wielkie fabryki tekstylne z Łodzi: Zakłady Schei- 
blera i Grohmana i fabryki Gcyera, następnie po- 
ziuńwkie zakłady ceramiczne z Grudziądza i fa- 
bryka „Satwrnia*. Dla celów wystawy rolniczej 
kbwluje się obecnie stajnie, ściśle wedie wymogów 
nowoczesnej techniki. 


| 
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Kronika ekonomiczna 
WYPUSZCZEKIE POŻYCZKI KORKWERSYJNEJ. 


Pnła 1 września b. r. wypaszczena będzie 5-pro- 
contowa pożyczka konwersyjna w obligacjach po 
10, 50 i 100 złotych, która umarzana będzie do 
dnia 2 stycznia 1945 r. w 40-tu ratach póro:z- 
nych. Pożyczka konwerayjaa wydaną będzie tylko 
wzanian za: 1) asygnaty pożyczki państwowej 
1918 r. (10 zł, — 250 mk.), 2) obligacje 5-pro= 
centowe długo- i krótko-teminowej pożyczki pań- 
stwowej z roka 1920 (10 zł — 1000 mkp.); 
3) obligacje 4-procentowej państwowej pożyczki 
premjowej z roku 1920, t. zw. miljonówki (10 zł, 
5 000 mkp.). 

(rb). WYWOZ PLODOW ROLNICZYCH Z POL- 
SKI W stosunku do roku 1923, wzrósł w roku 
1924 wywóz zbóż o 1.540 procent, jarzyn strącz- 
kowych o 370 procent, słodu o 230 procent, na- 
sion o 6U0 procent, inuych płodów rolniczych 
o 305 procent. (Te cyfry jednak niczego nie do- 
wodzą, ponieważ w roku 1923 wywóz plodów rol- 
miczych był znikomo mały). 

Zmalał tylko wywóz gryki, który zacznie się 
dopiero po zbiorach, dalej wywóz gęsi, możliwy 
dopiero w jesieni. Natomiast niospodziewanio 
wźrósł wywóz cukiu i ziemniaków, nimo, że 
piorwszy kwartał roku nie jest dla tych artyku- 
łów sezonem wywozowym. 

Ale zachodzi fakt jeszcze znamienniejszy. Oto 
rządl zezwolił na wywóz 40.000 wagonów zboża 
(owies, żyto, jęczmień) na spłatę podatku mająt- 
kowego, rolmiey bowiem skarżyłi się na brak go- 
tówki. Cóż się okazało? Wywieziono na ten po- 
ozet zaledwie 2.300 wagonów żyta. 460 wagonów 
jęczmienia i 200 wagonów owsa. Poza rachunkiem 
podatku majątkowego, pozwolił rząd na wywie- 
ziemie jeszoze 5.500 wagonów żyta, 10.000 wago- 
nów jęczmienia i 200 wagonów owsa. Tymczasem 
wywieziono łedwie 2.940 wagonów żyta, 4.380 wa- 
gonów jęczmienia i 200 wagonów owsa. Winę po- 
noszą trudności techmiczuć i brak urzylzeń, prze- 
dewszystkiem wysokie opłaty wywozowe, wzglę- 
dmie wysokie ceny zaliczenia, wreszcie wadliwa 
organizacja. Wszystko to pcha do wywozu mąki 
i otrąb zamiast żyta, słodu zamiast jęczmienia 
«w P fd 

BOJKOT TOWAROW AMERYKAŃSKICH W JA- 
PONII. Z Jokohamy donoszą: Według wiadomości 
ze źródeł angielskich, parlament przyjął jedno- 
myślnie rezrlację, zalecającą bojkot towarów ame- 
rykańskich, 
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Okolice Krakowa pod względem roślinności są 
najbogata:e nietylko w Polece, ale nawet w Fu 
ropie, pouieważ, według notatek jednego z bota- 
ników, stoją na czwariem miejscu, wykazitjgc 
przeszło 509 odmian roślin. Składają się na to wy- 
jątkpwu warunki tepograliczne i geologiczne. Po- 
iożony w kotlinie nadwiślańskiej, osłonięty jest 
Kraków wysokiemi wzgórzami i lasami. Najbo- 
gatszą glebę posiadają okolice Łobzowa i Czarnej 
Wsi, gdzie jeden zagon więcej kosztuje, niż gdzie- 
indziej mórg pola. (d czasu stosunków handlo- 
wych z Włochami i królowej Bony, rozwija się 
tu warzywnictwo, zasilając niotytko Kraków, leez 
i miejsca klimatyczne, jak: Rabka, Zakopane 
it. p. WłaściwościgajŃrakowa są t. zw. „głąbiki* 
(chętnie spożywane przez lud, a zwłaszcza pątni- 
Rów), których kultura gdzieindziej nie powiodła 
się. Inną cechę rosiinności przedstawiają piaszczy: 
ste Bronowice, glinki Sikornika, moczary tymiec 
kie, wapienie Panieńskich Skat i Krzemionek, tak 
oumienne od niskiej i torfowatej okolicy Niepo- 
lomic lab gipsowych gruntów Wieliczki. W lasach 
bielańskim i niepołomickim spotyka się eałkiem 
inną roślinność, aniżeli na wysokich wzgórzach, 
prowadzących ku Qjcowowi. 

Mlodzież szkolna wiełe mogłaby korzystać z tej 
szłachemej gałęzi wiedzy, gdyby nie fatalne wa- 
mnki komunikacyjne. Uvconie bilet do najblizszej 
stacji kołejowcj kosztuje bardzo drogo. Podróż 
pieszo gościńeem wobce uwijającycii się rowerów 
i samochodów nie jest ani przyjemna. ari zdro- 
wa, a © jakimkolwiek wyłikuie nawet marzyć 
obęemie nie można. Za granicą są kolejki okrężne, 
tramwaje, anta spacerowe, wywożące Masawe 
ludność za rogatki miasta, u nag duży wódiły ujiy- 
nie, zanim władze | kapituiój wocuawią, iż dla 
mioszkuneow tak śŚwieśniowcgo murami środowi 
sku, nie msiuiującego poza fazami prawie ta- 
dnych prywatnych ogredów, ażieabęldnew jet dą 
zdrowia i rozrywki umysłowej alimlere wyja 
złu w niedeicie I święta na wieg, NY Befimmo it 
rubeno tej potrzebie prua urządzenie na dachach 
ogrodów. (W miurcewym numtrzę Puma „Garun 
schónhuw' można «giądag różne typy takiej 
ogródkówj. ` T 

Te ataino warunki komunikacyjne 34 piw 
dem, że u nas herboryzacju zwelag uska, daw 
ogróa Botaniczny pustoszeje, podczas gdy da 
wniej nawet dziatwa królewska musłała stę ćwie 
azyć w zbieraniu roślin. Do historji przeszła pa: 
mięć o zielnika: królowej Auny Wazówny, uwi. 
ki Zygmunta I, której kosztem ukazały się jedno 
z piurwszych dziuł botanicznych w Tulsce. Atoh 
mik“ Szymoua Syrcnjusza. 

Jeszcec gorzej pmaedstawia się sprawą z mie 
ralogją. Mamy w pobliżu złoża soli, sqen, wagte 
ia, marmuru, parfiru, węgła, gliny — dad jo 
duak nevą się teoretycznie, a praktyczuje esto- 
ziemcy wykorzystują skuby was) A Q. 


L wętrówki po krakowskich kinach 


„Tancerka z Waldow Baru“: „Reduta“. — „Zwy: 
cięstwae maharadzy”: „Sztuka*, — „Pod maską 
„„Wanda*. im” 

Mic micspodzianki sprawia nam w oBtatdiw 
czwach „Reduta, której pobudzona ambicją (le- 
picj późno, niż nigdy) umie teraz pestaruó wg 
o pierwszorzędne filmy. Mój Boże, to już nie wł 
na „Roduty”, że joden i drugi recenzent otzzqów 
się na samo wspomnienie meodramatów trancus- 
kich, dość, że oba poprzednie filmy były wylra- 
ne umiejętnie i celowo i publiczności podobały 
się bardzo („Córka gałgamiarzy* i „Na bruku Par 
ryža“). Obcenie wyświetłana „Tancerka 2 Was 
dow-Baru* może zyskać uznanie i najwybrednieć 
szego smakosza kinowego. Jest w bistosja, pikig: 
wiele, nie tyle ciekawa w całości, co w stcmęgć 
łach reżysurskich. Foza tem roła Sons (ts Zem 
kelty) postawiwną jest tuk natwałnje 3 kuugza 
wnie i rak świetmie zagruwą, że ruż Ra ateg same, 
warto ten film zobzyć. 

„Trium? Mahwradży* nie żet triumfea „So 
ki“ ani tej zo św. Jana, sni te) uaytoscojntejszey 
która pisze się procz mate „p“ Jes w najwy 
ġej triumf wywożsczmmni, że odim År 
zdcłała jednak komuś wpażowwać. 

„Pod maską“ just poqcawuym [imee detekti 
wiecznym, który, miro  nójńdrprwwiopeaiwnkej 
szych fanaberji autora, bońrcey, sę Mira, UGrawą 
jest natomiast żle, a reżyserowany Xera girmd 
Jedyny Korfi (mozapomniuy Utassy s „Aria 
ny Paryża) czuje się w swo Sesku., — Bard 
ponętn» „warunki“ ma Varonowu-agkizia 
Emjot. 


Rozmaitości 
SZWAJCARSKIE HOTELE. Kiedy podczas wojny 


i po wojnie szwajcarski przemysł votełarski znalazł 
się w ciężkich warnnkach, przyszedł mu rząd z pa- 
mocą, lerz równoezcinie wydał zakaz budowania 
lub nrządzania nowych hoteli, bez pozwolenie Taą: 
dowego. Ohecnie powodzi się znów hotelom Jepioj,. 
Sezon letni w ubiegłym roka i ubiegły sezon zi- 
mowy wypadły znakomicie i-w nadchodzącym sezo 
nie letnim oczekiwany jest ze względna na stosunki” 
drożyźniane W Niemczech i w Aostrji znaczny pray» 
pływ obeych. Mimo tega wspomniany zakaz posta- 
powił rząd utrzymać aż do końca 1925 r. 

OSOBLIWE ZWYCZAJE KĄPIELOWE W DRE 
ZNIE. Z Dreznu donoszą do „X. W. Journalu" 
o zwyczajach kąpielowych, które się tam _ przy ję: 
ły, obrażających uczucia wstydu i qrzyzwoltotź, 
gdzieinuziej szanowane. Oto można tm zauwa 
żyć, jak setki młodych ludzi obej” „łe kąpią się 
wspólnie bez jakiegokoł wiuk kąpieloweogo stroja 
Także po wyjściu z kąpieli chodzą sobie po pia- 
jach kąpielowi goście bez skrupułów, jak wh Pen 
Bóg stworzył Przybywają zwykłe już w mho 
i pozostają tam do niedzicinego wieczoru, spędza. 
jąc noc na wolnom powietrzu. Władze, które to 
dotąd solerowały, mają podobno obecnie wgląd 
nąć w te osobliwe zwyczaje kąpielowe. 


ETRIE DZIEJ POOE CIWO A ECT SA 
Odpowiedzialny redaktor: 
MICHAŁ KONOPINSKI >i 


= 


Rządca drukarni: L. K. Górskł 


w smsy 


